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Niedziela, 30 Pazdziernika 1921. 


Wych dzi codziennie o godzinie 2-iej popołudniu 


niedziel i dni świątecznych. 


Numer pojedynczy kosztuje w miejscu 
i na prowincji 


Biura Redakcji i Administracji ulica Podwale 3. -— 
Ekspedyeja miejscowa i zamiejścową nl. Czarnieckiego 12. 
Pojedyncze numera do nabycia w Ekspedycji ul. Czarnieckiego 12, 
giellońska 7, w biu- 


w biurze dzienników S. Sokofowski i Ska 


rach dzienników i trafikach. — Listy należy fraWkować. 


Reklamacje otwarte wolne od opłaty. — Konto P.K.O. Nr.141.690. 
Telefon Redakcji Nr. 192. — Telefon Administracji Nr. 78. 


Część urzędowa. 


Prezes sądu apełacyjnego we Lwowie zamia- 
nńował ukończonego słuchacza praw Karola Jana Zboro* 
wskiego aplikantem. 


Prezes sądu apelacyjnego w Krakowie zamia- 
nowa] dr. Adama Hermana aplikantem w Krakowie. 


SEJM WALNY. 


Posiedzenie 258 z 28. bm. 
Nowe ustawy. — Statut instytutu w Puła. 
wach. — Kary na zaniedbujących się po" 
słów. — Szczegóły ustawy o daninie, — Uzu- 
pełnienie sieci kolejowej. — Przepisy o składa- 
niu ofert. Zamierzone wydzierżawienie 
ekspłoatacji puszczy białowieskiej. —- Ochro- 
na dzierżawców na kresach wschodnich. -- 
Reliabilitacja Arcyb. ks. Teodorowicza, 


Na wczorajszem posiedzeniu odesłano do ko- 
misii w pierwszem czytaniu ustawę o dobrach ro- 
dzinnych w b. dzielnicy pruskiej i o ujednostaj- 
nieniu prawodawstwa o podatku przemysłowym. 

Po krótkim referacie p. Rząda przyjęto w 
trzeciem czytaniu z kilku zmianami stylistyczne- 
mi ustawę o .stemplach od rachunków i kwitów. 

Poprawki p. Majewskiego zostały w komisii 
cofnięte po wysłuchaniu opinii przedstawiciela Mi- 
nisterstwa skarbu. 

P. Rosset zdał sprawę o ratyfikacji konwencji 
miedzynarodowei w Sprawie instytutu chłodni. 
ctwa. Polska nie może uchylić się od uczestnictwa 
w tej konwencji. Wydatek roczny jaki obciąż 
nasz skarb z tego powodu, wyniesie tylko 4.000 fr. 
Komisia proponuje przyiłęcie projęktu rządowego 
W głosowaniu przyjęto bez zmian ustawę w dru- 
giem i trzeciem czytaniu. 

Następnie p. Barlicka reierował statut pañ- 
stwowego instytutu naukowego gospodarstwa 
wiejskiego w Puławach. Działy instytutu powinny 
nietylko prowadzić zadanie w dziedzinie rolnictwa, 
ale również udzielać pomocy naukowej mniejszym 
zakładom doświadczalnym, oraz dążyć do tego, 
aby zdobycze naukowe rolnicze przenikały do 
wiadomości rolników-praktyków. 

Komisja oświatowa wprowadziła tylko dro- 


bne zmiany do przedłożenia rządowego i prosi 


Sejm o uchwalenie projektu. ! 

Izba przyjęła statut w drugiem i 
czytaniu. 

Wobec nieobecności referentki p. Sokolni- 
ckiej, wniosek zdążający do podniesienia oświa- 
ty na Pomorzu nie był omawiany. 

Termin ; następnege posiedzenia  nazraczył 
Marszałek na 8. listopada b. r. godz. 4 popoł. 

Marszałek zazmaczył przytem, iż termin przy- 
szłego posiedzenia jest dlatego tak odległy, ponie- 
waż Komisje nie przygotowały materjału na ple- 
num. Komisie będą czynne podczas ferii. 

Według postanowienia konwentu Seniorów, 
posłowie opuszczający posiedzenie Komisii będą 


trzeciem 


z wyjątkiem | 


Mii. 


PRERUMĒRATA: 


miesiecznie 
we Lwowie bez dostawy ,,. - « «a. a: © © „ 440— Mi 
we Lwowie z dostawą 4 GANE "am. . 500 — Mx 
z przesyłką pocztową w Polsce : . . . . . . . « « . 500'— Nk 
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Wszystkie ogłoszenia przyjmuje Administracja „Gadzety Lwow- 
skiej“, Lwów, ulica Podwaje «, w godzinach od $—2 i 5—7 i biur» 
S. Sokołowski i Ska, ulica Jagiellońska 7, 

„Przewodnik naukowy i literacki* kwartalnik. Prenu- 
merata za zeszyt 100 Mk. 

„Listy i przesyłki rękopisów należy przesyłzć do Redakcji „Prze- 
wodnik“ pod adresem: Lwów, ul. Wałowa 31, I. p. (nad mezaninem ) 


karani na równi z posłami opuszczającymi posie-| o wywołanej przydziałem obszarów na Gór- 


dzenia plenarne. i 

W dyskusii formalnej, która się wywiązała, p. 
Diamand podniósł, iż wielu posłów jest członka- 
mi kilku komisji. 

W odpowiedzi wyjaśnił Marszałek, że poslo- 
wie, którzy udowodnią swą obecność na jednej 
komisji, nie będą karani ża nieobecność na posie- 
dzeniu drugiej komisji, 


PRACE KOMISJI. 

Podkomisja dla projektu daniny pod przewo- 
dnictwem dra Diamanda odesłała szereg wnio- 
sków dotyczących ulg dla wdów, sierót i starców! 
pobierających renty inwalidzkie i emerytury i dla 
związków zawodowych i kooperatyw, po przy- 
chylnej zasadniczej dyskusii. do załatwiania przy 
art. 29 projektu. 

Ustęp o zwolnieniu od daniny uczniów jako 
podnajemców skreślano wobec zwolnienia od da- 
niny wszystkich podnajemców. 

Daniny od samochodów obowiązują posiada- 
czy automobiłów w czasie od 1. lipca do 31. gru- 
dnia b. r. Handlviący „uiomckilanii opłacaja dani- 
nę od automobilów będących w ich: stałem używa- 
niu, najmniej jednak od jednego automobilu. Tem 
postanowieniem załatwiono także art. 7 projektu 
ustawy, dotyczący czasu używania automobilu i 
wysokości daniny. 

Sprawa mnożników ma być w myśl wniosku 
p. Wierzbickiego ustalona po ustaleniu ulg. 

W obu sprawach p. Wierzbicki przedstawi 
swe obliczenia dopiero we czwartek 3. listopada 
br. Na tem obrady przerwano. 

Komisia regulaminowa pod przewodnictwem 
p. Grzędzielskiego uchwaliła odmówić żądaniu 
wydania posłów dra Perla, ks. Stachowskiego, 
Wasilewskiego i Anusza, a zgodzić się na wydanie 
posłów Matusza, Krempy, Szyszkowskiego, Oko- 
ua i Dabala. 

Komisia komunikacyina pod przewodnictwem 
p. Rajcy wysłuchała sprawozdania Ministra kolei, 


Maszyny do pP'saria L. C. 
sprzedaje Pomimo wysokiego 


EEG EMU Em 
LOKOMOBILE, 
PRASY DO SIGNA, 
TARTAKI, 
OBRABIARKA, 


będa sprzedawane 


Schmith £ Eros najnowsze modele, cicho piszące 
kursu dolara (po nader korzystnej ceniej 


firma Ludwik Aksmann, Kraków, Szewska, 
0-0=0*0-0 


Jedyny w Polsce fabryczny skład maszyn. 
-a 0=0=0"0-0 


Na prowincję uskutecznia się dostawe przez specjalnych kucjerów. 
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ZNAJDUJĄCE SIĘ W WARSZAWIE i MODLINIE 


3 LANCUCHY, GWOŹDZIE. DRUT i t. C, 
w drodze przetargu w WARSZAWIE w Oddziale Likwidaoji 
Demobilu Wojskowego, ul. Królewska 23, 


nym Śląsku potrzebie uzupełnienia sieci kole- 
jowej i przyjęła to sprawozdanie do wiadomości. 

| Następnic po dysxusji nad Sprawą wydzierża- 
wienia placu kolejowego na bocznice w Łodzi. 
przyjęto rezolucję wzywającą Rząd do zbadania 
tej sprawy i wyrażającą przekonanie, że sposoby 
rozpisywania licytacji na objekty dzierżawne dają 
pole do nadużyć i protekcji. Należy wypracować 
stałe przepisy o składaniu ofert. 

Delegat Rządu zawiadomił w końcu, że z po- 
Śród kolejarzy zdemobilizowanych nie zostało 
trzyiętych tylko 11 osób. 

Komisja administracyjna į miejska pod prze- 
wodnictwem p. Opali, po przeprowadzeniu dysku- 
sii nad rządowym projektem ordynacii do Rad 
miejskich, wyłoniły na wspólnem zebraniu podko- 
misję, w skład której weszli: p. Opala jaka prze- 
wodniczący oraz pp. Federowicz (KPK), Lisiecki 
(NPR.), Marek (PPS.), Raiski (PSL.), Rudnicki 
(ZLN.), Suligowski (N. ch. S. L), Tarnawski 
(ZLN.), Tomaszewski (KM.), Tomczak (NPR.). 

Komisia wyznaczyła pp. Marka i Suligowskie- 
go na refereniów. którzy wspólnie z Minister- 
stwsm spraw wewnętrznych mają przygotować 
referat ala podkomisji. 

Delegat Ministerstwa spraw wewnętrznych 
zapowiedział zgłoszenie przez Rząd nowego pro- 
jektu ordynacji miejskici. 

Komisja rolna pod przewodnictwem p. Pie- 
choty wysłuchała sprawozdania dziegata Mimi- 
sterstwa rolnictwa o gospodarstwie leśnem w pu- 
szczy Białowieskief. Jest to naiwiększy. 178.09 
ha. liczący obszar leśnv w Europie środkowe. 
Niemcy rozpoczęli eksploatację przemysłową pu- 
szczy. Jest tam w ruchu 8 gatrów, terpentyniar- 
nie itp.* Ministerstwo rolnictwa zamierza eksploa- 
tację lasów oddać w 20-letnią dzierżawę. przy- 
czem wyrąb ma być ograniczony do stref prze- 
starzałych i cięć normalnych. Po dyskusji posta- 
nowiono wyłonić podkomisje dla ocenienia gospo- 
darki leśnej i transakcji handlowych. Do podkomi- 
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ŻELAZO BUDOWLANE, 
BLACHA, 

PLATFORMY, 

WÓZKI i ICH CZĘŚCI, 


zczegóły patrz: „DEMOBIL”, ZESZYT 40- TY. 
TERMIN SKŁADANIA OFERT 9. LISTOPALA IS2I R. 
i SAEB I 


s wejdzie po trzech człenków z Komisji rolnej. 
przemysłowo-handlowej, skarbowo-budżetowej i 
prawniczej. 

Następnie po dyskusji wezwano Rząd do 
przedstawienia projektu ustaw dla ochrony dro- 
hych dzierżawców «a kresach wschodrich. 

Komisja do spraw zagranicznych pod przewo- 
E uaubsatego odbyła zebranie, na 
którem przed porządkiem: obrad Minister Skir- 
menat na zapytanie p. Rataia odpowiedział, że 
poseł Ięzplicj w Paryżu r. Zamoyski zrezygnował 
z udziału Polski w obradach Ligi Narodów nad 
spruwą Wórwioślaską na zasadzie wskazówek o- 
trzymanych od Rzadu co do taktyki, w materji 
tei przestrzegać się mającej, Minister stwierdził 
dalej, że rola p. Alberta Thomasa była w sprawie 
zornoślaskiej przychylna. 

Odpowiedzi na inue zapytania, między innemi 
p. Perla o stosunku do rządu sowieckiego, odro- 
czöno do zebrania następnego. 

Przystapiono do obrad nad  załatwieniem 
wniosku peBryła co do działalności ks. Arcybis- 
ku Teodorowicza w sprawie górnośląskiei U- 
żeańo oskarżenie zawarte we wniosku p. Brylu i 
few. prziwiw ks. Arcybiskupowi Teodórowiczo- 
wi za nicuzasadnione i bezpodstawne.  Komisia 
przechodzi nad tym wnioskiem do porządku dzien- 
hero i wyraża nadzłeięe. że na przyszłość pódobne 
wnioski nie będa zaprzatały uwagi Sejmi. 

Polkomisia administracyjna pod przewodni- 
etwem p. Erdniana zakończyła obrady nad pro- 
jekiem uslawy o samorzedzić gminnym. 

x 

Podko:nisia dla prolsktu daniny rozpoczęła 
no zamknięciu posiedzenia Izby dyslBsic szcze- 
sółową nad artykułami zawierajacyni notmy pa 
stenowania przy Ściąganiu daniny i załatwiła ar- 
fykuły 9-11. W dyskusii nad art. 12 

p. Wł. Grabski zaproponował opłacanie dani- 
üy w równych ratach w ciagu 10 tygodni z LO 
proc. opustem dia tych, którzy daninę złożą w via- 
gu dni 14. 

P. Koliseher uważa. że 10 proc. miesięczne 
odsetki są zbyt wysokie i proponuje odsetki w 
wysokości,przewidzianej w ustawie p podątku do- 
chodow ytn. i 

Chadzyński żądał stosowania kary grzy- 


dia 


Inu 


2 


wny i wiezienia dla tych, którzy daniny nie złożą 
na Czas. > 


Ze względu na to. że przedstawiciele Rządu nie 


mieli instrukcji od Muisiru skarbu, dalsze rozpra- 
wy podkomisji odroczono do dnia dzisiejszcko. 


` 
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dpanwayh 1 Senacie, 


Sprawa rozbrojenia. —- „Polityka psa zdechłe- 

go”. Konierencia w Waszyngtonie. — Kwe- 

stja zaufania rozstrzygnięta w lzbie na ko- 

rzyść rządu. — Rozýrawy w senacie, — Tak- 
Że tutaj Briand zwyciężył. 

Izb» deputowanych w dalszym ciągu prowa- 
dziła wczoraj dyskusję nad interpelaciami w spra- 
wie ozgólneł polityki rządu. 

Dep. Arago, przewodniczący frakcji zjedno- 
czenia republikańskiego i radykał dep. Pusch — 
krytykując wewnętrzną polityką rządu oświad- 
czył się stanowczo za taką polityką, która kon- 
sekwentnie wynikać powinna z rezuiturów osta- 
mich wyborów. 


Dep. Horrlot w imieniu radykałów socialistów: 


oświadcza. Że strontietwo jego popierać będzie 
rząd, aby uniknąć dojścia do władzy nb. Tardieu, 
Mandel i innych ich przyiaciół, których poiltyke 
uważa za niegodną kraj. 

Na wczoraujszem posiedzeniu francuskiej fz- 
by deputowanych radykalny socialista Herriot od- 
czytał delzlarucię swego stronnictwa w sprawic 
rozbrojenia i oświadczył, że we wszystkich pań- 
stwach należaśoby 

zostawić tylko minimum wojsk 
gwaraniuljacych bezpieczeństwo dancgo kraju na 
zanynątrz oraz spokój wewnętrzny. 

Następnie ponownie zabrał głos prezydent mi- 
uistrów, adpieraląc zarzuty p. Tardieu. 

Mia. Briand 
odpowiadając na zarzuty p. Tardieu przypomina 
caly szereg ustępstw, lakie Francja poczyniła w $ 
tymi czasie, kiedy Tardieu 
Dziś natomiast — mówił Briand — edy ia czynię 
ustępstwa, jaki 


Z piśmiennictwa. 


Kutrzeha Stanisław: „Dawne polskie prawo 
szdowe w żatysie (l. Prawo karne. IJ. Postępef sado- 
wy)”. Lwów-Warsżawa-Kraków. Wydawnictwo Zakładu 
narodowego im. Ossolińskich. 1921, str. IV +- 111. 

Rozporządzenie M. W. R. i O. P, wprowadza- 
jase ad roku szkolnego 1919/20 dawne prawa polskie 
"| jako przedmiot obowiązkowy pierwszego egza- 

uhu historycznego na wydziale prawa w Uniwersy- 
te ih, zastalo fike polską nièprzyýgotowaną. Dawne 
«pracowaniu już nie wystarczały dzisiejsżćmu stanowi 
naszej wiedzy, a tylko część prawa sądowego, t. i. 
prawo prywatne polskie, doczekało się opracowanie w 
sposobie nowożytnytn przez prot. Dąbtowskiego; 
prawo karne i przewód sądowy leżały nietknięte. Ogło- 
sona przed dwoma laty bardzo cenna ptdca prof. J. 
Maksiewicza „Polskie prawo karne“, Część ogólna, 
suponuje u czytelnika o wiele szerszy zakres wiedzy 
prawniczej ogólnej, a także szczegółowej polskiej, niź 
ją może posiadać kandydat przy pierwszym egzaminie 
historycznym, nadto zajmuje się teorją polskiego pra- 
wa karnego, nie wełiodząc w szczegóły jego rozwoju 
historycznego. Aby tym niedomiaganiom zaradzić, pro- 
lzsor Uniwersytetu Jagiellońskiego, 5 Kutrzeba wydał 
w roku bieżacym „Dawne polskie prawo sądowe w 
zarysie“, obejinuiące: I. Prawo karie, I. Postëpek są- 
dowy. Wiedza teoretyczna protesora prawa polskiego, 
a tekże iznojoimość praktyczna dawnego sądownictwa 
polskiego byłego długoletniego kierownika Archiwum 
„któw grodzkich i ziemskich w Krákowie czyniły vo 
dotego na;bardziej powołanyth. Dobrze uczynit Zakład 
narodowy im. Ossolińskich, że się podjął na Czasie 
ugo bardzo pożytecznego wydawnictwa. 

Rzecz jest ujęta w zwięzłą i przystępną formę 
iodręcznika, szkicuje tylko naiważmejsze inst tucje da- 
«nego polskiego prawa sądowego, w ich historycznym 
ozwoju, jak się one przedstawiały według prawa zien- 
"kiego w Koronie, łącznie z Mażowszem. Zyodzić się 
možna na to, że pominięte zostały w tem ujęciu pra- 
wa špecialne, a więc magdeburskie: miejskie i wief- 


był członkieni zządu. I kszości Izby. Z pośród sześć 
porządku dziennego 
Manon. Eey 


ic są niezbedne dla utrzymania zgo-| przyimuje wnios 


dy ze sprzymierzonymi, ten sam pan Tardieu 
powiada, że to jest polityka psa zdechłego, gdy 
rząd francuski potrafi narzucić zobowiązania rzą- 
dowi uiemieckiemu, nosząceinu się z myślą dymi- 
sii, nazywa się to „polityką psa zdechlewo', gdy 
rząd francuski zmusza Niemców do powolnej uls- 
głości, to ma to byś „polityką psa zdeciiiego*, 
Duisburg, Ruhrort, Duesseldorf — to też „poli- 
tyka psa zdechłeco". Gdy rzad viemiicki ma swój 
sposób interpretując newne ustępy traktatu. uwa- 
ža, że Reichswehra ma prawo przekroczenia gra- 
nicy G. Śląska i gdy rząd francuski ostrzega, że 
przekroczenie przez Reichsw*eiirę granicy sstano- 


to wszystko ma być „polityką psa zdechłego”. O- 
czywiściu nie sposób zgodzić się na to. 

XV dalszym ciągu odpiera Briand zarzuty Tar- 
dien, pozostaiącz w związku z konferencją wa- 
szyngtońską, zaznaczając prytem, że ta konferen- 
cii bedą musiały być bronione interesy Francii. 

Tardieu — ciągnął dalej Briand — może być 
bywnym. że konferencia waszyngtońska nie stanie 
dia Francii pułapką, przeciwnie, Francja za- 
wsze tulko w sposób bardzo umiarkowany robiła 
a. ze swoich sił zbrojnych. które bądź co 

bądź stanowią dla niej duży ciężar. W dniu, w któ- 

tym zorganizowanie pewnego nowego systemu 
zapewniłobv Francji bezpieczeństwo nie golosło- 
wane, lecz istotna — Francia powitałaby z rado- 
ścią możność pewnego ulżenia sobie w ponoszeniu 
tego cieżarn. 


się 


Badżcie panowie pewni —— ciągnął dalej 
Briand — że nie pozbędziemy się niczezo bez. u- 


zyskania jakiejś przewagi w tej czy w initei for- 
mie. badźcie panowie pewni, że 

wszędzie rozumieja nateżycie konieczność Francii 
podobnie jak wszystkich innych krajów, liczenia 
się z wymaganiami bezpieczeństwa i suweren- 
ności. 

Wreszcie Briand ponownie składa zapewnie- 
nie, że uda się do Waszyngtonu nie inaczej. niż-Do 
RARE wotum zaułania ze strony, znacznej wie- 
wniosków. Odno- 
- Briand 
do 


LIL 


szacych sie do 


ek 


dep. 


skie, oraz ormiańskie. Żałować natomiast wypada, że 
autor wyeliminował z całości prawo litewskie i pru- 
skie, na które wpływ prawa polskiego był miezaprze- 
czony i które nawzajem ulegało wpływom obu praw 
powyższych tak, że możnaby je poniekąd traktować 
jako odrębności prawa polskiego. 

Prawo karne na +9 stronicach i w XII rozdzia- 
łach obejmuje cał kształt. Są to: I. Przestępstwo, II. 
Odpowiedzialność zbiorowa, IH. Wina, IV. Współudział 
w przestępstwie, V. Przypadki wykluczające karygod- 
ność, VI. Rodzaje przestępstw, VII. Zemsta, VIII Za- 
dośćuczynienie, IX. Pojęcie i charakter káry, X. Ro- 
dzaje kar, XI. Wymiar kary, XI. Źródła. 

Rozkład metodyczny materjału zbliża się poza 
małymi wyjątkami do pracy Makarewicza: Polskie 
prawó karne. Charakter obu prac, jak to zaznaczyli- 
śmy powyżej, jest całkowicie cdmienny, U Kutrzeby, 
jako, 2e książka tma charakter podręcznika odpadł cały 
balast naukowy cytacyj źródłowych i monograficznych, 
literatura dawniejsza i sowsza podana jest oszczędnie. 
Nie wpłowadził też autor w tekst polemiki tam, gdzie 
zajmuje wobec innych autorów stanowisko zasadniczo 
odrębne Zauważyliśmy jednak w przedstawieniu Ku- 
trzeby i Makarewicza niektóre zasadnicze różnice. Ma- 
karewicz w dóchodztniu przestępstw przyjmuje do- 
chodzenie z urzędu przez instygatoru, skargę prywatną 
pokrzywdzonego, wreszcie subsydjarnie t. zw. skargę 
popularną przez delatora (str. 62 sq.). Instytucja ta, 
znana procesowi rzymskiemu, dostała się według au- 
tora do prawa polskiego nie drogą recepcji lecz saino- 
rzutnie, jako wynik tej samej potrzeby i tej samej 
ewolucji. Kutrzebu natomiast, gdziekolwiek przyjdzie 
mu mówić o dochodzeniu przestępstw, czy to w pra- 
wie karnem bzy w postępku sądowym (porówn. str. 
6, 33, 59, 103—104), nie wdając się w polemikę, 
przyjmuje tylko skargę ze strony pokrzywdzonego i do- 
chodzenie z urzędu. Wynika z tego, że nie uznaje 
skargi popularnój. 

Wśród przykładów, wyb:anych przez prot. Ma. | 
karewicza z Volum nów kgum nie wszystkie prze- 
mawiaja na jego korzyś:. Pomijając już taki drobny 
szczegół jak ten, że wśród przykładów na dowód 


istnienia skargi poplilarnej, jeden detyczy właśnie 
strony żałobliwej (K. 1613 V. LIL 183), res ta pizy* 
kłąadów | podpada pojęciu naruszenia inteiesu publi- 


wić będzie „casus belli“, osiągając tem oświad- 
czenigii zamierzony skutek i gdy wreszcie z po- 
wodzeniem utrzyniuie zgodę ze sprzymierzonymi, 


cznego, a to w dwóch kierunkach: nadużycie władzy ' 


przez urzędnika, oraz nicposzanowania 
Sowa i ustaw. 

Ustawa z 1620 V. lil. 361), zabraniające 
wywozu kast y z Korony eo uje, że skarga winna 
była wychodzić w pierwsżej 
publicznego, subsydyainie dopiero zastępował go de- 
lator prywatny, lecz instygutora za niedopilnowan e 
obowiązków swego urzędu, 
Ža tezą prof, Makarewicza przemawiaiaby może naj- 
bardziej lex sumptuaria z 1613 co do noszenia szat 
zbytkownych, przez plecejuszów (V. L. Il. 183) i 
ustawa z 1611 w sprawie zachowania taksy woje- 
dzińskie co do cen wina (V. L. III. 9). 

Druga część podręcznika obejmuje postępek są- 


miejsca urzę- 


dowy. 
Istnieje jedynie rękopis wykładów prof. Balzera, któty 
od lat około 20 poświęcał przewodowi sądowemu 
5-godzinny wykład w semestrze letnim, a który z wielką 
szkodą dla nauki nie ukazał się dotychczas w druku. 
I ta druga część nosi charakter fodręcznika egzami- 
nacyjnego: gładko, przystępnie, nie zapuszczając się 
głęboko w zawiłości polskiego prawa procesowego 
ujmuje caiość ptzewodu sądowego w 7 patagrafach: 
l. Źródła, II. Rozwój postępku sądowego i jego cha 
rakterystyka, (II Strony i ich zastępcy, iV. P zew, 
V, Roki, VL Rozprawa. VII. Dowody. Na str. 75--76 
jednak skutkiem pomyłki składacza wkradł się fatalny 
błąd drukarski: regestr sądowy, względne regesttv, 
ksiegi sądowe, służące z dawna do wciągania spraw 
procesowych, mających iść na wokande, zostały 
ochrzczone mianetn regestów — słowo. stosunkowo 
bardzo późno przyjęte w nauce na oznaczenie nauko- 
wego slreszczenia istotnych części jakiegoś tekstu hi- 
storycziiego, 


HELENA POLACZKOWNA. 


linji od ihnstygatora pu- 


spotykała kari grzywny.; 


Jako całość nie był dotychczas opracowańy., 


wiadomości oświadczenie rzadu, wyrażający zau-/ 
fanie do stanowczości rządu w iego zabiegach 
o utrzymanie zgody ze sprzymierzeńcami i żąda- 
iący kontynuowania dotychczasowej polityki o- 
brony autorytetu Francji na zewnątrz kraju za 
pomoca polityki zjednoczenia republikańskiego, Żą- 
dając uchwalenia powyższego porządku dziennego 
rząd stawia kwestię zaufania. 

Pierwszą część wniosku dep. Manen 
przyjęła 391 głosami przeciwko 156 głosom. Na- 
stępnie w głosowaniu przez podniesienie rąk od- 
rzucono wszelkie poprawki i dodatki do tego wnio- 
sku, całość zaś wniosku przyjęto 338 głosami prze- 
ciwko 172 głosom. 

Prasa francuska podkreśla jednomyślnie 
doniosłość votum zaufania uchwalonego w [bie 
deputowanych. 
stwierdzając z wielkiem zadowoleniem sukces 
rządu, nadający szczególnie autorytet misji. jaką 
Briand ma spełnić na konferencji waszyngtoń- 
skiej. Będzie, zdaniem „Gaulois“ reprezeutował rie 

jedno stronnictwo, lecz cały naród. 

= Co do polityki wewnetrznej dzienniki podkre- 
Ślają. że Briand będzie miał sposobność do uwy- 
datnienia wyraźnej większości polityki, reprezen- 
towanej przez program jedności republikańskiej. 


Z OBRAD SENATU. 


Na wczorajszem posiedzeniu senatu dep. Jou- 
venel interpelował w Sprawie polityki zagranicz- 
nej Francji, wzywając senat, aby nie zezwolił na 
wyjazd Brianda do Waszyngtonu bez uprzędnie- 
go udzielenia rządowi aprobaty. 

Briand ponowił swe oświadczenia w sprawie 
bezpieczeństwa Francji i rozbrojenia Niemiec, do 
dając, że stan obecnego bezpieczeństwa będzie 
mógł się przedłużyć jedynie przez zachowanie 
czujności, Briand wyraża zadowołenie z powodu, 
że utrzymano i 

porozumienie z Anglią. 

Omawia dałej wszystkie etapy sprawy gór- 
nośląskiej, oddaje hołd bezstronności Ligi Naro- 
dów, której wyrok przyjęły nawet Niemcy, wska- 
zuje na korzyści iakie wynikły z układu wiesba- 


deńskiego. 

To nie państwo niemieckie — mówił. Briand 
— lecz kraj niemiecki musi płacić. 

Odpowiadając jednemu z posłów, który 
przypomniał wygłoszone swego czasu przez 
'Brianda zdanie: „musimy położyć Niemcom rękę 


na karku“. — Briand oświadcza, że nie żałuje by- 
najmniej wypowiedzenia tych słów, ponieważ 
Niemcy w tym czasie wzbraniały się wypełnić 
Przyjęte zobowiązania i nie chciały nic placić. — 
Briand zmuszony był wówczas poruszyć sprawę 
okupacji Zagłębia Ruhr w razie gdyby okupacje 
Duisburga i Ruhrortu nie okazała się wystarcza- 
ijąca. W razie odmowy: Przyjęcia ultimatum prze- 
widziany jest jeszcze Szereg innych zarządzeń. 
Niemcy jednak uległy, 


Francja nie mogła sama dokonać okupacji 
Zagłębia Ruhry. krok ten bowiem stwierdzałby, 
że Francja posiada ambicie Imperjalistyczne. Je- 
steśmy zresztą — wywodził premier >= bardziej, 
niż ktokołwiek inny w możności przemawiania do 
Niemiec innym językiem, lecz aż do chwili, gdy 
taką ewentualność nie nastręczy Się, nie może 

riand nie uczynić, co mogło by narazić na 
szwank pokój Europy. nA którym Francji zależy 
ardziej, niż komukolwiek innemu. 
, Przechodząc w dalszym ciagu Swego prze- 
Owienia w senacie do m 
sprawy koierencji waszyngtońskiej. 

Wyjaśnia Briand, że obecność jego na tej kon- 

erencji będzie obowiązkiem wdzięczności wobec 
łanów Zjednoczonych. Sprawy Pierwszorzęd- 
nego znaczenia znajduią się na porządku dzien- 
nym konferencji — Gdy przyjdzie do omawiania 
Prawy rozbrojenia — mówił Briand — wyjaśni. 
MY zaprzyjaźnionym z nami Stanom Ziednoczo- 
NYM, jak dalece Francja musi się troszczyć o bez- 
pieczeństwo, „Broniliśmy nietylko wolności Fran- 
CJ w Czasie woiny Światowej, lecz także wolność 
całego Świata”, 


Senat przyjął 301 głosami przeciw 9 wniosek 


ZZ stwierdzajacy, że w chwili. w której 
ATE ma się udać do Waszyngtonu, senat zape- 
la 80 o swojem zaufaniu. 


—00—— 
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Górny Slask ra p 


Nata niemiecka wręczana konferencii 
ARidasadarówW. 


Ambasador niemiecki w Paryżu Mayer złożył 
konferencji ambasadorów notę rządu niemieckiego 
w sprawie G. Śląska, ' ' : 


-- 
Lieraka odprawa. 

„Petit Parisien* donosi, że konferencia am- 
basadorów postanowiła wysłać do Berlina notę 
z oświadczeniem, że uważa protest Wirtka prze- 
ciw decyzji w sprawie G. Śląska za nieistniejący 
i nienadesłany, 


Wroga agitacja niemiecka. 


Z Katowic donoszą: Polskie sfery miarodajne 
otrzymały wiadomość, że Niemcy postanowili o- 
becnie rozpocząć wrogą agitację przeciwko Pola- 
kom przez wzbudzenie niechęci do urzędników 
polskich, pochodzących z Polski, a zwłaszcza z 
Kongresówki. Niemcy rozszerzają wiadomość, że 
rodowici Górnoślązący nie zostaną dopuszczeni 
do urzędów, lecz będą wypierani przez napływo 
we elementy polskie. Ze strony Naczeinei Rady 
Ludowej zaprzeczono tym fałszywym pogłoskom. 


Romisja graniczna przy pracy. 
rozpoczęła dziś 


+ n 


Komisja graniczna 
czynności. 


aussa akcji przemysłowych polskich. 


Od dwu dni na giełdzie berlińskiej idą w gó- 
rę akcje przemysłowe tych przedsiębiorstw gór- 
nośląskich, które przypadły Polsce. 


swoje 


KA 
EE 
. 


nigdzie nie w*roczy:9. 


Agencja węgierska zaprzecza formalnie wia- 
domościom pochodzącym z Belgradu, a dotyczą- 
cym wręczenia ultimatum malei ententy. 

Rząd węgierski nie otrzymał dotychczas 
dnego ultimatum. 

Wedle ostatnich doniesień panuje na Wegrzech 
spokój. Wbrew rozsiewanym pogłoskom wojska 
małej ententy nie przekroczyły nigdzie granicy 
Węgier. 


ża- 


Ot:zeźwienie legitymistów, 

Co do kwestii rządu pod wpływem ostatnie- 
go manifestu Horth' ego, nawet wśród legitymi 
stów zapanowała jedność co do tego, że restau- 
racja monarchji jest obecnie nie na czasie i nie 
zgadza się z interesem Węgier. Rząd węgierski 
zgodził się na to, że Karol i Zyta nie mogą po- 
zostać w granicach państwa węgierskiego. 

Posłowie angielski i francuski w Belgradzie 
zażądali od rządu jugosławiańskiego zaniechania 
zamiaru wojskowej interwencji na Wegrzech — 
wskazując na to, że taki krok wywołałby nieko- 
rzystne wrażenie u ich rządów. 


Best abnegacii. 


W rozmowie z przedstawicielami koalicji Ka- 
rol iniał oświadczyć, Że wzgląd na dobro kraju, z 
którym łączyły go tak serdeczne węzły kazał mu 
poświęcić swój własny los. DobroWęgier będzie 
dla niego zawsze rzeczą najważniejszą. Ustępuje 
by nie dopuścić do nieszczęścia wojen domowych. 


niema złego, coby na dobre nie wyszio. 


Dzienniki budapeszteńskie witają ocalenie 


pogu nowej doby. 


Organizowanie sačewnictwa w polskiej 
części GÓrIŁgO asza 

Delegat Ministerstwa sprawiedliwości į prezes 
sądu p. Bocheński zwraca się w pismach zórno- 
śląskich do wszystkich niemieckich sędziów i u- 
rzędników sądowych. którzy chcą przyjąć służbe 
polską, aby wnieśli odpowiednie podania do 15. 
przysziego miesiąca na jego ręce jako szefa Wy- 
działu sprawiedliwości przy Naczelnej Radzie 
Ludowej. 

W wezwaniu tem p. Bocheński podkreśla, że 
przedewszystkiem mogą być przyjęci kandydaci 
pochodzący z G. Śląska, którzy władają językiem 
pelskim przynajmniej o tyle, żeby mogli się poro- 
zumieć w tym języku, jeżeli posiadalą przytem 
prawem przypisane kwaiifikacie. 

Kandydaci przyjęci do służby polskiej otrzy” 
mają te same pobory służbowe, które mieli do- 
tychczas i uzyskaiją prawa przysługujące sędziom 
i urzędnikom sądowym polskim. 

W końcu odezwa mówi, że na G. Śląsku zo- 
stanie utworzony osobny wyższy sądkrajcwy w 
Katowicach, oraz sąd ziemiański. , 

xk 

Katowice. Frakcia polska rady miasta Kato- 
wic jednomyślnie uchwaliła na posiedzeniu 47. bm. 
zaproponować radzie miejskiej powołanie na pre- 
zydenta miasta dra Górnika, dotychczasowego 
doradcy prży kontrolorze powiatowym i członka 
magistratu w Katowicach. Jak słychać, Nicincy 
godzą się na tę kandydaturę. Dotychczas vrezy- 
dentem miasta jest znany hakatysta Pohlmann. 

Katowice. Generalny polski konsulat w Opolu 
przeniósł swą siedzibę do Bytomia. Biuro kunsula- 
łu mieścić się będzie w hotelu Lomnitz, dawnci 
siedzibie komisarjatu piebiscytowego i Naczelnej 
Rady Ludowej. 


Gaszenie zarzewia woderskiegy, 


Ultimatum nie nadeszło, — Boiska abee 


tem dzięki energicznemu wystąpieniu Horthy ego. 
Słychać o zbliżeniu się gabinetu wiedeńskiego i 
budapeszteńskiego z okazji imprezy Karola. Obė- 
cnic będzie można się spokoinie kontynuować 
prace komisii mieszanej w Szoproniu. 


Decyzia co do lasów Karela. 


Osateczna decyzja œo do losów Karola ze 
strony koalicji jeszcze nie zapad!a. Nie powiada- 
miono Węgier o wyznaczeniu miejsca pobytu dla 
Karola. 

Rząd hiszpański podał już swoje warunki, pod 
jakimi podjąłby się internowanie u siebie króla 
Karola. 


Grasowanie band. 


Bandy nieregularne rozpoczęły znowu w 
Węgrzech zachodnich akcję celem obałenia ugody 
weneckiej. — Komisja w Szoproniu musiala się 
przenieść do Austrii. 


Lojalnsść rządy Horthyego. 

Pisma budapeszteńskie krytykują ostro uwa- 
gi pewnych dzienników rancfuskich („Matina“) — 
jakoby stanowisko rządu węgierskiego i deferzy- 
wa były komedją. Mimo złoślruvch uwag Bene- 
Sza rząd węgierski gotów jest |etalnie wypełuić 
swoje zobowiązania co do rozbrożcaia i w spra- 
wie Węgier Zacirodnich. i 


Zbliżenie Polski do małej ententy. 

Dzienniki węgierskie dopatrują się zkRżema 
się Polski do nratej ententv. Mówią o możliwość! 
wstąpienia Polski do małej entezty na nowych 


Węgier przed nowemi nieszczęściami i przewTo-; warunkach. 


KRONIKA. 


ROA A O O MMi 


Kalendarz: 

Niedzieła, 30 października. 

Rz.-kat.: Marceli. 

Gr.-kat.: Osyli pr. 

Wschód słońca o goczinie 5 minut 52, zachód 
"słońca c godzinie 4 minut 2. 

Temperatura o seleije 
stopni. 


12 w południe -- 6 


Poniedziałek, 31 października. 

Rz.-kat.: Łucji m. 

Or.-kat.: Łuky ab. 

Wschód słońca o godzinie 
mańta o godzinie 4 minut 00. 


K 


5 minut 48, zachód 


Ferie Szkolne. Kuratorjum okręgu 
szkoinego lwowskiego ogłasza: Z upowa- 
żnisnia Ministerstwa W. R. i O. P., które 
nèdeszfo w dniu dzisiejszym, zwalnia się 
miodzież szkół polskich od nauki w po- 
niedziałek d. 3i października b. r. 


~- Prezydent miasta p. Józef Neumann 1 
wiceprezydent dr. Leonard Stahl wyjechali do War- 
szuwy w sprawie sanacji stosunków miasta, oraz w 
sprawach Finansowycii gminy m. Lwo «a. 

— Dr. M. Sì dlecki obywatelem honorowym 
W Ina. Prof. Uniwersytetu Jagiellońskiego Michał 
Siedlecki hb. restor Uniwersytetu w Wilnie otrzymał 
mastepujacą depeszę: W uznaniu niepospelitych za 
sług pańskich w sprawisz wskrzeszenia i rozwoju 
wsrechnicy Stefana Batorego, Rada miasta Wilna na 
posiedzenia z dna 20 października b. r. jednomyślnie 
nadała Panu tytuł honorowego obywatela miasta 
Wilna. W pamięci Wilna na zawsze pozostała nie 
wytężońna praca pańska oraz niezwykły takt i umiar- 
kowanie w traktowaniu spraw uniwersyteckich i spo- 
łecznych. Podp. Witold Mańkowski prezydent miasta 
Wilna. 


— Nowy rektor Politechniki warszawskiej. 
Fisma warszawskie donoszą: Wobec powołania na sta- 
mowisko Prezydenta Ministrów dotychczasowego re- 
ktora Politechniki warszawskiej prol. Antoniego Poni- 
kowskiego, odbyły się wybory nowego rektora, któ- 
rym jednomyślnie obrany został dziekan wydziału 
etektrotechnicznego inż. Leon Staniewicz, prot. zwy- 
czajny elektrotechniki tecretycznej. 


—- W sprawia pomieszczenia młodzieży wyż- 
szych zakładów naukowych. Zarząd miasta pragnie 
pomieścić tę młodzież we własnych budynkach. W spra- 
wie lej prowadzone są rokowania z zarządem wojsko- 
wym. który zajmuje te budynśi. 


Wyjaśnienie. Wczorajszy „Wpęred* wy 
drukował ściśle poufne sprawozdanie tut. dyrekcji po”] 
licii z 29 września b. r, w sprawie tajnego Uniwer: 
sytelu ruskięgo. 

Ponieważ może ten fakt dać powód do przypu- 
szczeń. że treść odnośnego aktu dostała się do szer- 
szej wiadomości z biura tut dyrekcji policji, jesteśmy 
na podstawie przeprowadzonych już dochodzeń upo- 
ważnieni do stwierdzenia, że akt, o którym mowa 
nic pochodzi z dyrekcji policji we Lwowie. 

— Z rektoratu Uniwersytetu Jana Kazimierza 
we Lwowic. Uniwersytet Jana Kazimierza zorganizo* 
wał na listopad i grudzień cyk! wykładów dantejskich. 
które będą odbywać się kazdego piątku o godzinie © 
wieczorem w Zakładzie fizycznym (ul. Długosza 8) 
Na pierwszym, dnia 4 listopada słowo wstępne wy- 
ułosi JM. Jan Kasprowicz. poczem prof. Leon hr, P- 
nińskr będzie mówił o systemie etycznyin Boskiej Ko- 
medji. 


— Miejska kołej elektryczna zawiadamia, że 
w celu częściowego przynajmniej zmniejszenia niedo- 
aodności przy nabywaniu biletów abonamentowych 
przez imtodzież szkolną i dzięki uprzejmości dyrekcji 
kina Kopernik—- sprzedawane bedą bilety abonamen- 
towe wyłącznie tylko dla kształcącej się młodzieży w 
dasach kina Kopernik przy uł. Kopernika 9, w dwu 
ostatnich i czterech pierwszych dniach każdego mie- 
słąca od godz. 8—2 po południu. 

— Szkała radiotelegrafistów. W ciągu listo- 
pada b. r. otwartą zostanie w Warszawie pierwsz 
w Polsce szkoła radiotelegrafistów. 


-— Kursy podatkowe. 
W obecnosci Ministra skarbu 


Z Warszawy donoszą: 
odbyła się oneydaj 


J liczy 181.700 mieszkańców, w tem 8 


4 


uroczystą inauguracja kursów podajkowych, urządzo” 
nych przez Ministerstwo skarbu dia kandydatów na 
urzędników referendąrskich pray urzędach skarbowych 
dla podatków i opłał skarbowych byłego zaboru ro- 
sviskiego. 

—— Kraków wedle 


dokonanego spisu ludności 
2223 nężczyżt, 
a 99.377 kobiet. Dzienniki zauważają, że powyższy 
wvnik sta'owi wielką niespodziankę, wszystko bo- 
wiem uskazuie na to, że Kraków liczy obecnie p - 
nad 200.000 mieszkańców. Jest więc prawdopodo- 
bnem, że znaczna liczba osób uchyliła się od spisu. 


-— Zamordowanie starosty. Z Lublina dono- 
szą; W nocy z dnia 22 na 23 b. m. w Sokołowie 
dokonano okropnego morderstwa na osobie miejsco- 
wego starosty Pawła Koniecznego. Mianowicie oblano 
go benzyną i podpalono. Starosta Konieczny zdołał 
ziożyć nic nie znaczące i sprzeczne wiadomości. Zmarł 
w 12 godzin po udzieleniu mu pierwzsej pomocy. 
Śledztwo, na które udał się z Lublina podprokurator 
sądu apelacyjnego p. Baranowski i wojewódzki inspe- 
ktor starostw, ustaliło jedynie, że niejest to zbrodnia 
polityczna. Pozatem wypadek owiany jest tajemniczo- 
ścią. 

Starosta Konieczny był wychowankiem Uniwer- 
sytetu lwowskiego. Za czasów akademickich brał żywy 
udział w życiu społecznem, był członkiem wydziału 
Czytelni akademickiej i Bratniej pomocy. 


— Wybuch fortu. Z Rzymu donoszą: „Messa- 
gero“ donosi w sprawie wybuchu w forcie St. Hele- 
na, że pożar, który spowodował ten. wybuch, należy 
przypisać działalności terrorystów. Ogółem przy wy- 
buchu zginęło 22 osoby, a przeszło 300 jest rannych 


— Mata iub Madera. Dzienniki paryskie po“ 
dają, że rezydencją Karola bedzie wyspa Malta albo 
Madera. 

— Echa zamordgwania mi istra D mitriewa. 
Z Soiji donoszą: Dotychezas nie zdołano schwycić 
inorderców ministraowojny. Wszelkie poszlaki zdają 
się dowodzić, że mirderstwo było dziełem band ma- 
cedońskich, zwalczaących program działalności rządu, 
który — jak wiadomo — za poimocą stosowania su- 
rowych środków uniemożliwia wszelką akcję band w 
Macedonii, swiadomie zmierzając do porozumienia z 
ościennemi państwami. Caa prasą bułgarska jedno- 
myślnie potępia akt terroru politycznego. .Zainordo- 
wrlły minister wojny położył w swoim czasie wielkie 
zazługi około rozwoju zjednoczonych grup agrarjuszy 
bułgarskich. Jako jeden z głównych wspólpracowni- 
ków stronnictwa agrarnego, objąi on po raz pierwszy 
portfel ministra spraw wewnętrznych w gabinecie ko- 
alicyjnym Stamboliń skiego. Obdarzony niezwykłą ener- 
gią. którą też stosował pcdczas wieikiego Strajku ko- 
iejarzy w r. 1920, Dimitrjew potrafił zabezpieczyć kra- 
jowi spokój, łamiąc opór strajkujących, oraz żywiołów 
komunistycznych. Jako zwolennik zbliżenia pomiędzy 
Bułgarią i Jugosławią, Diniitrjew był pierwszym mini- 
trem bułgarskim, który po wielkiej wojnie światowej 
sonferował z premierem Jugosławii, 


— Ze Związku Spnoteczno-Narodowegjo. Po- 
siedzenie społeczno narodewego Klubu radnych mia- 
sta odbędzie się jutro, w sobotę, dnia 29. paździer- 
nika o godzinie 5. popołudniu w Kawiarni „Renais- 
sance*. Zebranie członków związku soołeczno uarodo- 
wego odbędzie się w tę sobotę o godzinie 6. wieczó:, 
w pokoju klubowym Kawiarni „Renaissance“. 


Nakł:dem Instytutu Wydawniczego  „Bibija- 
teka Polska" wyszedł z druku pierwszy zeszyt „Prze* 
R Warszawskiego” miesięcznika, poświęconego 
literaturze, sztuce i nauce pod redakcją dr. Borowego. 
„Przegląd Warszawski*| ukazuje się w miejsce „No- 
wego Przeglądu literatury i sztuki“ jako jego ciąg 
dalszy rozszerzony i uzupełniony nowemi działami. 

Treść zeszytu: Stefan Kołaczkowski: O prosto- 
cic. Władysław Folkierski: U progu siódmego wieku 
(postać i znaczenie Dantego). Ignacy Chrzanowski: 
Kilka podobieństw pomiędzy „Dziadów częścią trze- 
cią* a „Boską Komedją*. Eugeniusz Kucharski: Ja- 


błoń gwiazd w „Anhełlim*. Zygmunt Łempicki: Z 
zagadnień empirycznej filozofii historji. Eugeniusz 


Małaczewski: Milos erdzie ziemi, nowela. 
Orka': Nad morzem polskiem. 

Kronika: Ignacy Chrzanowski: Historja litera- 
tury polskiej. Stefan Kołaczkowski: Poezja. Leon Pi- 
wiński: Powieść. Stanisław Wędkiewicz. Leon Piwiń* 
ski: Przekłady i Studja z literatur obcych. inciurz 
Komornicki: Teatr. Alfred Ieuterbich: Zabytki arty- 
styczne. Kazimierz Chodvnicki: Historja P. W. Czaso- 
pisma L P, W. JC.: Cudzoziemcy o Piszcz i Fo- 
akac.. Ksiażki nadesłane. Zapiski. 


Władysław 


Prenumerata Wraz Z 
Prenumeratę przyj- 
Warszawskiego w 
(telefon 221-27) 


| Cena zeszytu Mk. 450. 
przesyłką kwartalnie Mk. 1.350. 
mują Administracja „Przeglądu 
Warszawie, ul. Swięto-gańske 2. 
ar:z wszystkie księgarnię. 


Notatki i ariystyrzne. 


Repertuar Teatru Miejskiego. 
Początek przedstawień o godz. 7'30 wieczorem. 

W sobotę o godzinie 3'30 po południu „Miód 
kasztelański ': 

w eczorem Uroczysty wieczór ku uczczeniu 30-le- 
cia pracy literackiej St. Przybyszewskiego „Śnieg“, 
dramat w 4 aktach Przybyszewskiego. Poprzedzi pre- 
ekcja prof. Geszwinda. 

W niedzielę o godz. 330 po południu „Kali' 
gula”; 

wieczorem „Travidta«, opera. Występ A. Weso- 
łowskiego. > 

W poniedziałek „Snie 
skiego. 

We wtorek „Moralność pani Dulskjej", komedja 
w 3 aktach G. Zapolskiej. 

We środę „Tosca“, 
ciniego. 


a“ 
zł 


dramat Przybyszew- 


opera w 4 aktach G. Puc 


Repertuar Teatru fa'ego (ul. Eródecka 2). 


W  sobo:ę, niedziele, 


poniedziałek, 
środę „Roztwór prof. Pytla*. 


wtorek i 


Regsrtuar Teatru Nowości! 


W sobatę „Skowronek“, operetka Lehara. 

W niedzielę „Hrabianka „Fox-trotta". 

W poniedziałek „Rozwódka”*, operetka Falla. 

We wtorek „Róża Stambułu”, operetka w 
aktach L. Falla. 

We środę „Taniec szczęścia”, operetka w 3 aktach 
R Stola (premiera). 


«a 


ù 


Odczyt Przyhyszewskiago odbył się wezora: 
w sali Towarzystwa Muzycznego. Znakomity pisarz 
mówił na temat „Z zagadnień o śtnierci*. Prelegent 
przedstawir sposób, w jaki stara się problem śmierci 
i t. zw. życia pozagrobowego rozwiązać okultym, 
Opiera ący swoje wierzenia na szeregu zjawisk į do- 
świadczeń z różnorodnych dziedzin medjumizmu. Rpz- 
wijając naukę okuitystyczną prelegent ze szczególną 
siłą akcentowai rozbrat, jaki istnieje i dziś jeszcze 
(pomimo niejeduokrotnych prób zbliżenia się z obu stron 
czynianych), pomiędzy wiedzą ścisłą a okultyzmem. 
To jednak nie przeszkadza, że wielu wybitnych mate- 
matyków i fizyków zajmuje się żywo zagadnieniami 
medjurnistycznemi a nawet gorliwie propaguje okul- 
tyzm. Ciekawym jest związek, jaki okultyzm zadzierzę- 
nął z tajemną wiedzą Średniowiecza (tępione bezlito- 
śnie czarownice średniowieczne każą dziś ża ewać tyci. 
doskonałych medjów jakie były wśród nich) t dalej 
jeszcze poprzez naukę Hermesa Trismegistosa do naj 
głębszej starożytności. Na tym gruncie dokonywa się 
rehabilitacia średniowiecza, dziś zresztą dość popularna 
i w innych dziedzinach (por. Gonzague Truc: „La re 
tour a la scołasiiąuc* Paryż, 1919) Za półtoraga- 
dzinny, niezwykie interesuiący odczyt dziękowano szą 
nownemu prelegentowi długo niemilknącemi oklaskami, 


Na jubileuszowe przedstawierie „Śnie gu” 
Przybyszewskiego wszystkie bilety wstępu do Te 
atru Wielkiego zostały dosłownie w przeciągu kilku 
godzin rozchwytane, Dyrekcja teatru donosi, że „Śnieg 
grany będzie w tej samej obsadzie w poniedziałek. 
Sprzedaż biletów na poniedziałkowe przedstawienie 
już slę rozpoczęła. To drugje przedstawienie „Śniegu 
będzie również wysprzedane. gdyż wpłyngło iuż bar- 
dzo wiele zamówień. Sobotni numer „Życia Teatral- 
nego poświęcony przeważnie Przybyszewskiemu zar 
wierać będzie portret autora „Śniegu* i podobiznę 
jego podpisu. 


ZADZWON AL 


Najb'iższą nowością w naszej operetce bę- 
dzie ostatni utwór R. Stolza p.t. „Taniec szczęścia”, 
z którego odbywają się już próby 


— polska na Wystawie mięczynarodowe 
w Paryżu. W roku 1924 urządza Francja, jako 
pierwszy po wojnie świątowei międzynarodowy popis 
wystawę nowoczesnej Sztuki dekoracyjnej i przemysłu 
artystycznego, cbejmującą szeroki program, a miano 
wicie: archiichture, Sprzęty, Stroje, sztukę tea:rów 


tlicy, ogrodów i nauczanie. Generalny delegat polsk 
tej wystawy p. Jerzy Wirchalowshi przystajni ju 
do pracy organizacyjnej i rozpisał :nkietę cekm usta 
lenia idei wystawy, spepularyzowania jej i zarządze 
nia agólnego pogotowia projestouawców i wykona- 
wów. Szereg szczegółowych pytań ma przynieść od- 
powiedz na trzy punkty: Janą mi byc wystawa, kto 
l co cace projektowa , i kto chce wykonywać. A 7 
zieię poprzedza odezwą uzasadniajsca konisc ność 
pr ygotowania się zawczasu do udziału w tym świa- 
towym popicie, który powinien wypaść dostojnie 2a7 
równo ze wzzlędu na prestig: Panstwa Polsk ego, jak 
i na czoroim czny interes narodu. Ankieta została 
rozpowszechnia ą w sferach yStyCzno przemysio 
wych. Możra ją otrzymać w Warszawie w M nister 
stwie Sziuki Kultu y !Ordynacka 15) i w Krako” 
wie u Generalnego Delegata wystawy (Smoleńska % 


d't 


— Powszechny Związak polskich artystów 
plastyków we Łwowie ogłasza konkurs dla swoich 
y członków na akcje „Gaz ziemny”. Format akcji, tekst 
lex i bliższe szczegóły, znajdują się w sekretariacie 
Związki, które można zabaczyć codziennie między 


gag; i i 3E 
Poi 6—7 wieczorem. Warunki konkursu: Ze wszyst- 
y ñ nadeslanych prac cśm najlepszych zo-taie wy- 


Stónych przez komisje do negredsenia po 6000 Mk. 
1 DO dwie akcie „icz ziemny“. piócz tego jedna naj- 
lepsza z pośród tych ośmiu z wykośczonym rysun- 
kiem dalsze 25.090 Mx. i dziesięć akcyj. i 

Technika prac dowoina. Ostatni termin nadsy- 


łania prac upływa z dniem 15 gruduia b. r. 


TELEGRAMY P. A.T. 


KON'ERENCJA PRACY. 


Turyn. Heva: Konferencia pracy przystąpiła 
£a dyskusii nad sprawą cycofania z porządku dzien- 
neto kwesiji pracy w  ronictwie 24 .łosami prze- 
€wko 20 przyjęto rez .lucję Jouheux i dep. włoskiego 
Baldisiego, stwierdzijącą kompetencję konferencii w 
Sprawach pracowników rolnych, przyjmujacą porząde! 
dziznny proponowany przez radę administracylą jako 
odpowiadającą interesom sler rolniczychj  wresżcie 
wzywającą do szczegółowego rozpatizenia sprawy ko- 
nieczności utrzymania na porządsu dziennym kwestii 
pracy w rolnictwie. Fontaine zwrócił uwagę, że kon` 
fer:neja nie wypowiedziała się jeszcze co do zastrze- 
żeń poczynionych prez Francję w sprawie ośmio- 
godzinnego dnia przcy na roli. 


ZATWIERDZONA UMOWA. 


Neuen. Radio. lzba francuska aprobował. 
agodę wisbade ską, zawartą między Loucherem a 
Ratenauem. Ą 


"ZAPRZECZENIE PLOTKI. | 
Bukareszt. Radio. „Orient“ Pogłoska, jaka się 
Doiawiła w prasie zagranicznej o projekcie mał- 
żeństwa ksiecia Borysa z ks. Marią rumuńską — 
jest bezpodstawna. 


PRZECIW MYDLENIU OCZU . 

Nauen. Radio. — W ostatnich czasach w Lon- 
dymie, Paryżu i innych stolicach: zaczęły krążyć 
uporczywe wiadomości z Rosii o zmianie kierunku 
W rządzie sowieckim, obiawiającym się w zupe- 
nym zarzuceniu dotychczasowego systemu. We- 
dle tych informacji, bolszewicy wobec twardej 
rzeczywistości widzieli się zmuszer! przystosować 
Swoje teorje do wymagań chwili bieżącej. Zwła- 
Szcza uporczywie utrzymywały się pogłoski o 
projektach zwołania konstytuanty  wszechrosyj- 
skiej z .udziałem partii socjalistycznych. Według 
Dewnych doniesień, pogłoski te są rozsiewane ce- 
lowo przez dyplomacię sowiecką, aby w ten Spo- 
sób łatwiej uzyskać pomoc i kredyty dla Rosji. 


POMOC DLA ROSJI. 

Paryż. Havas. Po przemówieniu Noulensa 
komisją inansowa Izby przyjęła projekt udzielenia 
Ma rzecz akcji niesienie pomocy Rosii kredytu 5 
Jmłionów franków z tego 4 miliony w produktach 
;ZYwnościowych. Projekt ten ma być rozpatrywa- 
ny na najbiiższem posiedzeniu Izby. 


„PRZED KONFERENCJA WASZYNGTOŃSKĄ, 
-Ondyn. Havas. „Daily Express“ dowiaduje 
Się. że Japonja zgodzi sie na ograniczenie budo- 


rz 
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wy okrętów wojennych bez stawiania tego wa-| czyniły się popisy wokaine p. Heleny Milow- 
runku Ameryce i Anglii, o ileby zostaty zaspoko-jSkiej, znakomitej w parii Kondii, i pełna huma 
ione inicresy Japonii w Chinach. i werwy gra sceniczna wykonawców innych ról 
Paryż. Havas. W sprawie konierncji wa-| większych — a nawet — najumiejszych. Potada- 
szyngtońskiej dowiaduje się „Temps“, że w dy-|nem byłoby jedynie. by orkiestra vod umiejętną 
skusii w sprawie rozbrojenia wezmą udziai jedy- | batutą p. Alfreda Stadlera mogła się w wyższym 
nic Ameryka, Anglia. Francja, Wlochy i Japoma.l stopniu zastosować do odmiennej nieco akustyki 
Inne mocarstwa weziną udział tyiko w dyskusji | tego nowego przytułku „SZtUKI operetkowej: jel 
uad sprawą Dalekiego Wschodu oraz Oceanu Spo. |»fortissima , a często też zwyczajne .đťoris pod- 
koinego. czas akompaniamentu do śpiewu. wydają mi się 
Ailanta. Harding wygłosił tu przemówienie, w | ustawicznie w stosunku do malej Sceny zanadto 
którenı oświadczył, że Arheryka udaje się na kon- silne i przygľuszają nieraz solistów. Dynamike 
terencję waszyngtońską '„ głębokiere pragnieniem, |'1ożnaby nieco zmodernizować, | 
vy przyjaźń międzynarodowa na tej konferencjł wia Kondii na PEN we ie WP 3 
zyskała na terenie i ząznączył, że serdeczny spo- szych kreacii p. Miłow skiej, Artystka nas jei 
sól, w jaki państwa przyjęły zaproszenie pozwa- dużo polityczne zo wdzieku, nie szczędzi s a 
la żywić jak najlepsze nadzieje co do wyników | HWilami akcentów wasp evier ninna dra- 
konferencii. : s matycznie. i podnosi tem samem duet z Achme- 
W końcu swego przemówienia podkreślił Har.|99m w M. akcie do poziomu przerastaiacego nie- 
ding że Ameryka jest zdecydowana udzielić posz-j 727 RSW ie jek SPORE. Ma o ej 
ólnym narodom pomocy. szcze piękniej, gdyby p. Filip Kulizow ski, jako pa 
czegó ocy tner tei uczuciowej Kondii, choał sie bardziej 
przeiąć zadaniem ognistego amanta i wyrwał się 
— choćby przeiściowo — ze swego zazwyczaj 
olimpiiskiego spokoiu. traktującego dość obojetnie 
wszelkie zawikłania operetkowe. Niezapominajmy. 


KONFERENCJA IRLANDZKA. 

Leafieid. Odpowiadając w parlamencie na in- 
terpelacię dotyczącą konferencji irlandzkiej, zazna- 
czył Lloyd Georga, że konferencia jest obecnie w| że operetka. to ma być wyskok humorin.. 
toku, że nie można zatem jeszcze nic rzeczowego Jeżeli iuż mowa o tei nieodzownej w dzie- 
powiedzieć. Dla pomyślnego doprowadzenia roko- dzinie wesołej muzy zalecie, to wymienię jako jei 
wań do końca koniecznem jest. by opinia į prasa reprezentantów podczas onegdajszego przedsta- 
obu stron nie przeszkadzały. W kwestii irlandz=|-vienfa „Póży stambułu*: czarująca Midilli (p. Ha- 
kiej panują zarówno w Izbie gmin, jak i w Izbie | ina Ravacka). doskonałego. pelnego werwy Fri- 


wyższej znaczne różnice pogladów i zamieszanie 
pojęć. Celem ustalenia wielu punktów rząd propo- 
nuje odłożyć generalna dyskusję do przysztego 
poniedziałku i wtedy zażąda od Izby wotum zau- 
fania. Co się tyczy szematu ugody z dominiami, 
to sprawa ta zostanie oddana pod sankcję parla- 


mentu. W kwesti tei wypowiedzieli się wszyscy 
kieruiący meżowie dominiów. Izba przyjeta na- 
stępnie proitkt L. Georgea wyasygnowania 360.000 
st. szterl. na rzecz bezrobotnych, którzy mają być 


zatrudniani w dominiach jak to było przed dwoma 
laty. Arsokate Izby zyskał również nowy plan sa- 
nacji rasnodarczej. 


. 


Łosdyn. Havas. Obawiają sie. żeby sprawy 


związane z obsęnym stanem konferencii irlandz- 
kiej nie przeszkodzity wyjazdowi Lloyda Georgea 
do Waszyngtonu. 


ROSJA W SIECIACH KAPITALISTÓW NI£M. 

Paryż. „Information“ donosi Z Berlina, żę 
grupa finansistów niemieckich, tworząca specjalne 
syndykaty zawarła układ z przedstawicielami 58 
cukrowni rosyjskich produkujących rocznie 40 mil- 
jonów pudów cukru. Sviwlvkat ten udzteli cukrow- 
niom znacznych kredytów, stawiając za warunek. 
Że wszelkie obroty, dokonywane będą za pośred- 
nietwem syndykatu niemieckiego. 


NOWY GABINET WiRTHA. 


Gdańsk. Danz. Ztg“ donosi z Berlina, że 
nowy gabinet Wirtha odbył wczoraj pierwsze posie- 
dzenie na którem uchwalono: 1) Wysłać do rządów 
koalicyjnych notę z protestem przeciw rozstrzygnięciu 
w sprawie G. Śląska, 2) zamianew'ć komisarzem 
rządowym do komisji górnośląskiej Dra Schiłfera, mi- 
nistra sprawiedliwości w pierwszym gabinecie Wirtha, 
a lego zastępcą Dra Lewałda, sekretarza stanu w Mi- 
nisterstwie spraw węwnętrznych, 

„Beri n. Najbliższe posiedzenie parlamentu od- 
będzie się 3. listopada 

Nauen. Radjo. Toczą się rokowania z Rate- 
nauem, aby wszedł do nowego gabinetu. Reorganiza- 
cię pruskicgu gabinetu odłożono chwħowo aż do uzy- 


skania porozumienia z kierownikami głównych stroa- 
nictw. 


Ten u] | oz | 
Z mazyki. 


_ Doskonały nasz, wprost pierwszerzędny obe- 
cnie zespół operetkowy Zaialazł ponownie szero- 
kie pole do popisu w „Róży stambułu' Leona Fal- 
la, wznowionej w bieżącym tygodniu w „Teatrze 
Nowości”. Słynna ta z artystycznego układu mo- 
tywów tanecznydh, a przedewzsystkiem pomy- 
słowych wałczyków prawdziwie  porywaiących 
operetka -- prawdopodobnie najndatniejsze dzieło 
Falla —- odniosła po dłuższej przerwię przedsta- 
wień, poważny sukces, do którega rzetelnie przy” 


;dolina (p. Aleksander OQledzki) i arcykomicziego 
Miillera „senior“ (p. Alfreda Kowalskiego). - Ca- 
łość przedstawienia. dobrze wyreżyserowana, 
wywarła jak najkorzystniejsze wrażenie. 

xS 

We środe. 19. bm. wykonano w Teatrze Miei- 
fskim .Jraviatę* Verdiego ze współudziałesa ro- 
syiskiego tenora p. Aleksandra Wesoiow'skiego. 
Gdyby ten śpiewak był „gwiazdą* pierwszorze- 
dna, jakich miało i obdarzał słuchaczów wrażenia- 
mi niezwykłemi. rozumiałbym. że wyjatkowo pu- 
Miszność mogłaby ponieść ofiarę, godząc się na 
słuchanie partii Alfreda. wwgłoszonej w obcym ie- 
yR W dajym wypadku zaś wysigpy * te „go- 
kolme“? tak czysto sle powtarzające. nie dadzą 
sie chyba miczem usprawiedliwić. P. Wesołowski 
śpiewa swą partię poprawnie, — pomijając liczne 
ustepy „przeforsowane” — dość efektownie. i nic 
wiecej, a gdy chodzi o kreację postaci Alfreda, y0- 
zostawia niejedno do życzenia. Przykładajuc mia- 
re aktorską do tego Giermionta, krytyka musiala- 
by wypaść dość ujenmie. A następnie ten jaskra- 
wy kontrast: znakomita nod każdym wzgledem 
kreacja Violetty (p. Ewa Bandrowska) wywołtują- 
ca zachwyt słuchacza i widza, poważny i dystyn- 
rowany Germont oicec (p. August Wisniewski) i 
jego szlachetnie prowadzona kantvlena j ten 
mlody, bardzo młody Germoncik. dość niepoka- 
Źny iako aparycia, z tymi banalnymi efektami ©- 
partymi wyłacznie na wysoķich tonach. wiec ra- 
czej może „Fredzio”, ni żAKred , „Traviacie®. 

7 poprzednich słów wynika, że prawdziwie 
dramatycznymi były morienty bez współudziału 
gościa. więc: ustępy solowe Violetty, iei duet z 
Germontem (oicem) i finał w przedostatniej od- 
słonie. który wypadł doskonale dzieki enerxicznej 
batucie p. Józefa I.ehrera. 

Pięknie odegrane solo skrzypcowe (jako in- 
termezzo przed ostatnim aktem) wywałala biwzik. 
we oklaski. Mniejsze partie wykonali hardzo sta- 
rannie pp. Helena łipowska. Franciszka Ostrow- 
ska, Zygmunt Schmidt i Leon Jeleński. 

Amfiteatr był szczelnie zapełniony. 
pn 

Bardzo poważnie przedstawiał sie program 
koncertu prof. Józefa Cetnera, składający sie wy- 
łącznie z utworów starożytnych mistrzów. (Pią- 
tek, 21. bm.) Dwa koncerty skrzypcowe Vival- 
diego, sonata J. S. Bacha, a nakoniec — jeszcze 
jeden koncert w stylu klasycznym, mianowicie 
Tąartiniego; to wszystko razem stanowi popis wy- 
kwintnie ułożony dla znawców, lecz — bądź co 
bądź — jednostronny, więc cokolwiek  nużący, 
mimo artystycznej formy wykonania i najlepszych 
chęci słuchaczów w Kierunku dostrojenia się do 
intencji koncertanta. Owa jednolitość charakteru 


pewną monotonię nastroju u publiczności, meko- 
niecznie może korzystną, jeżeli chodzi o sukces 
artysty. Wówczas kocert zamienia się w rodz 


kompozytorskiego utworów wyradza „eo ipso* l 


a 
U 


U 


pelnej erudycji prelekcji profesorskiej, której wy- 
sokie zalety nic zawsze iść mogą w parze z efe- 
ktem popisu, koniecznym do wywołania entuzjaz- 
mu, lub chociażby — jakiegoś wyższego zach- 
wytu. 

Prof. Cetner wykonał wyż wymienione u- 
twory nietylko umieietnie i stylowo, lecz nawet z 
pewną brawurą, o ile słowo takie da się zasto- 
sowac do ówczesnej formy kompozycji o pie- 
knie wysokiem, lecz zupełnie odrębnem, wyklu- 
czajęwii poniekąd nowoczesne, bardziej błysko- 
tliwe sztuczki wirtuozowskie. Powyższe słowa 
dają iedinak do zrozumienia, że wszelkie praw- 
dziwie artystyczne usiłowanie prof. Cetnera przy- 
pomitrały bardzo walkę poważnego w sztuce kie- 
runku z praktyczną stroną wirtuozowstwa. Kon- 
certant wyszedł z tych „zapasów“ zwycięsko, 
poniósł jednak pewną ofiarę: zrezygnować mil- 
siał — podczas wykonania oficjalnej części pro- 
gramu — z wszelkich objawów entuzjazmu, za- 
dowalaiąc sie tylko uznaniem znawców. 

Dopiero Seria nadprogramowych utworów 
podniosła nastrój ua sali. Kilka transkrypcii ode- 
granych z „nec plus ultra“ werwą, mieszczących 
w sobie popis pięknego tonu, pasażowego wirtu- 
ozowstwa i niezwykłej brawury w „fażeoletach* 
wywołało jednomyśinv zachwyt w audytorium i 
niemilknace oklaski. 

Finezyjnv i prawddziwie artystyczny akom- 
paniamient pianisty p. W. Webera zasłużył na 
szczere uznanie. 

í x 

Teatrze Nowości wznowiono na dnu 22. bm. 
„Rozwódkę', melodyjną operetkę Leona Falla. 
Oceniając sobotnie wykonanie tego dzieia, wypa- 
dałoby tym razem wyraźnie oddzielić współudział 
solistów ud gtyNorkiestry. O ile ci pierwsi — ze 
znakomitą w tytułowej roli p. Heleną Miłowską 
na czele — wywiązali sie doskonale ze swych za- 
dań, o tyle jaskrawo niedomagała orkiestra, wy- 
grywająca, zwłaszcza podczas pierwszego aktu, 
wedle swego upodobania, neipodobne dc układu 
Rala Rokofonie. Przypuszczać nałeży albo brak 
należytego przygotowania i prób, albo niewystar- 
czający do pełnej harmonii komplet orkiestralny, 
a prawdopodobnie: jedno i drugie. Tak więc mimo 
usiłowań dyrygienta p. Wajnarowicza pozorna 
choćb yzgoda między Śpiewakami a orkiestrą nie 
daal się osiągnąć. Soliści ratowali dzielnie sytua- 
cię gra pełną humoru. 

Wymieniam umiejętną grę sceniczną pań Do- 
ry Helen (jakkolwiek partja ta w „Rozwódce” nie 
leży w głosie artystki) i Śmiiglewskiej, oraz pp. 
Kuligowskiego, Kowalskiego, Sowińskiego i Ta- 
trzańskiego, doskonałych przedstawicieli swych 


Guy de Chantepleure. 13) 


W PRZESTWORZU. 


Przełożyła z francuskiego 
Marja z Dzieduszyckich Komorowska. 


(Ciąg dałszy) 


— Układasz wszystko z całą łatwością, Jan- 
ale na to, żeby się tak stać mogło, trzeba 
było, żeby mnie ona... po ludzku, jak to określasz 
i poprostu, była kochała... A małżeństwo nesze 
było przecież tylko ukłądem.. stowarzyszeniem 
nijako. , 

— Mogła cię pokochać, boś był, przecie dla 
niej nieporównanie i doskonale dobrym !... 

Wilhelm wzruszył ramionami. 

— Moia dobra Janko — rzekł — gdzieżeś to 
w życiu spotkała, by kochano ludzi za to, że oni 
są dobrzy?.. nie wspominając już o tem, że osą- 
dzasz mnie oczyma i sercem bardzo pobłażliwei 
przyjaciółki! Ach, bezprzecnie, że nie mam siebie 
za upośledzonego biedaka, który nie umie wzbu- 
dzać miłości w kobietach... Nie... bynajmniej.. Lecz 
nie upajam się, z drugiej strony, śmiesznemi illu- 
zjami... Nikt, nie jest mniej stosownym odemnie, 
by się módz podobać młodemu dziewczęciu... nie 
na tom, widocznie stworzony.. i romantyczne 
przymioty nie stanowią mojego udziału... Wyobra- 
źnia istot młodych musi być podniecana... 

Panna Albin podniosła na Wilhelma oczy bar- 
dzo łagodne, ale z błyskiem odrobiny ironicznym. 

— Co wiesz, właściwie, o młedych panien- 


kach, mój drogi. — Zapytała, 


ko... 


| 
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ról. W sprawozdaniach o nadzwyczaj zresztą u-;dr. Rejse „Leczenie chorób wenerycznych w Ka- 


„HArabianki a me 
zaznaczyłem już w krótkościi 


datnychn przedstawieniach , 
„Róży stambutu“, 


ilsach chorych w Warszawie”; dr. 


dysproporcję między walorem zespołu oper etko- | 


wego, tak umiejętnie zestawionego, a działalno- 
Ścią orkiestry 'w Teatrze Nowości, podnoszę więc 
ponownie te braki, dalące sic niezawodnie z la- 
twością usunąć, i wyrażam naczieję, że chergicz- 
ne obecnie kierownictwo teatrów Iwewakiech nie 
zechce uchylić Się od przeprowadzenia sanacji te- 
go zespołu orkiestralncgo. 


pl 


AS 


Fr. Neulauser. 


Pai Zjazd PEJENICZNEGO. 


Z Warszawy donoszą: Dnia 29. bm. (sobota) 
o godz. 5.30 wiecz. odbędzie się zebranie przed- 
zjazdowe dla zaznajomienia się uczestników w 
Hotelu Polonia (vis a vis Dworca Główiego). 

Dnia 30 bm. (niedziela) o godz. 10 rano odbe- 


dzie się uroczyste otwarcie Ziazdu w wielkiej sali: 


ratuszowej, poczem ZZjazd podzieli się na sekcie, 
których porządek obrad przedstawia się nastę- 
puiąco: í 

Sekcja Eugeniczna, — Grupa I-sza. (Polityka 
ludnościowa i zwyrodalenie) dr. St. 
„Zwyrodnienie i jego cechy“; dr. R. 
> „Neomaltuzjanizm 
Elwicz-Leyzerowicz 
niu typu kobiety“; 
sy a rola kobiety“. 

Grupa Il-ga (Opieka nad wzrastającem poko- 
leniem) r. B. Krakowski „Akcia państw w dzie- 
dzinie opieki nad matką i dzieckiem“; dr. W. Świa- 
topełk-Zawadzki „Rola ćwiczeń fizycznych w 
eugenice"; dr. W, Sterling „Liga profilaktyki psy- 
chicznej”, 

Grupa IMl-cia (Choroby i zatrucia wpływające 
na cechy dziedziczne ludności) prof. dr. O. Bujwid 
„Nikotyna i wpływ jej na młodzież po wojnie; dr. 
M. Gromski „Alkoholizm wśród dzieci“; dr. E. 
Bruner „Walka z wilkiem”; dr. B. Wejnert „O 
polski komitet do zwalczania raka“. 


Zadębowski 
a polityka ludnościowa"; dr. 
„O wyradzaniu się i zanika- 
dr. St. Krammsztyk „Hygjena ra- 


SEKCJA ZWALCZANIA CHORÓB WENERY. 
CZNYCH I NIERZĄDU. 

Grupa I-sza (Stan współczesny chorób wenc- 
rycznych) dr. W. Sterling „Stan chorób wenery- 
cznych na ziemiach polskich“; dr. H. Szczodrow- 
ska „Walka z chorobami wenerycznemi w wojsku 
polskiem”. 

Grupa Il-ga (Lecznictwo) dr. F. Rodziewicz 
„Lecznictwo szpitalne i ambulatoryjne w Polsce“; 


— Ach, istotnie, że raczej nie wiele... Przy- 
znaję się do swojej nieświadomości w tym kie- 
runku.. Nigdy nie tańcowałem.. nie sawędziłem z 
niemi, ani też flirtowałem... Nigdy nie miałem spo- 
sobności studjować, chociażby przy świetle. kin- 
kietów balowych sal, te małe stworzonka, nieprze- 
niknione.. a możliwe... że nawet skomplikowane. 
Młoda panna, serce jej uczuciowość... tak, wiem o 
tem, to dla mnie nieodgadniona zagadka... to taje- 
mnica Swiata... i potrochę straszna zarazem. 
Panna Albin nie przestała, ani na mgnienie 
oka, wpatrywać się z natężoną uwagą, w oblicze 
Wilhelma, która pomimo, że wysokie i szorstkie, 
prawie niewinne było zarazem. Źrenice jej zatrzy- 
mywały się koleino na myśŚlącem czole, na świe- 
żych, niepozbawionych namiętności ustach i na 
szarych oczach, w których drzemał błękitnawy 
płomień zapału i miłości, na oczach, które się tak 
wiele nauczyły i tyle odgadły, tam w górze, — 
bardzo wysoko ponad ziemią, wśród atmosfery 
dziewiczej od wszelkiego ludzkiego tchnienia, i 
co marzyły 0. nieznanem, twarzą w twarz z nie- 
skończonością.... 

— Wilhelmie — zapytała Janka — czy pe- 
wny jesteś tego, że cię Amy nie kocha? 
Słowa te wyrzekła bardzo szybko 
mimowolnie 

Wilhelm się, na dźwięk ich, roześmiał. 

— Amy? Ależ zupełnie przeciwnie nawet pe- 
wnym że tak! Mówiłem ci przed chwiła, czeme- 
śmy, ongiś, byli jedno dla drugiego, a mogę Ci 
powiedzieć także, jeżeli sobie tega życzysz, czem 
jestem, dla niej, obecnie... Ona kocha mnie uczu- 
ciem bardzo ciepłem i bardzo wiernem, o tem 


niewątpię. Jestem jej stary przyjacielem, zbaw. 


i jakby 


Kransztyk | 


A. Racmowski 
„W sprawie lecznictwa na Pomorzu”. 

Gnuppa Icia (Akcia spoleczne) dr. H. Le- 
Bren „Udział samorządu w zwalczaniu chorób 
dan. —- oraz „Instytut wychowawczo- 
lecznicy dla kobiet wykolejonych”, 
i seksualnego. 
dr. 


Sekcia wychowania etycznego 

Grupa I-sza. (Wychowanie seksualne.): 
T. Męczkowska . „Wychowanie seksualne i 
związek z eugeniką“. dr. T. laroszynski 
płciowe dziecka i młodzieży”. 

Grupa Il-ga (Przeważnie wychowanie etycz- 
ne): dr. Trzeitska-Bańkowska „Wpływ wycho- 
wania moralnego na życie płciowe młodzieży”, 
plk. dr. Osmólski „Wpływ ćwiczeń cielesnych na 
życie płciowe młodzieży *. 

Grupa I-cia (ankietowa): prof. Czartkowski 
„Ankieta w sprawie życia seksualnego mio wieży, 
dr. Komorski „Proiskt ankiety wśród młodzieży 
wyższyci! zakładów naukowych“, 


Sekcja prawno-społeczna. 

Grupa I-sza (handel żywym towareru i nie- 
rząd): St. Posner „Handel żywym towarem z pun- 
ktu prawa miedzynarodowego”, Szeżenański Pro- 
stytucja i prassrep iig E. Kon-wniecki „Pra- 
wodawstwo engeniczne™“, dr. L. Wwernic „Prawo- 
tdawstwo w sprawie chorób wer'erycznych*. 

Grupa I-ga (Nowoczesne środki prawno-eu- 
geniczne): mec. J. Nowodworski „Aseksualizacia 
przesiępcow ', M. Ettinger „Bezpłodność sztuczna 
z punktu widzenia prawa“, Fr. Pasciaiski „Homo- 
seksiualizm z punktu widzenia prawa* 

Grupa IM-cia (Prawodawstwo adm dzie- 
ci): sędzia W. Brześciański „Przestepczość nicle- 
tnich w Warszawie w świetle działalności sądu dla 
niejctnich*', dr. T. Jaroszyński „„Psychiczna broii- 
lastvka u przestępców nieletnich“. 

Dyskusje nad odczytami będą się odbywać 
dopiero po wysłuchaniu referatów każdej erupy. 

Sprawa lokali dla przyjezdnych spoczywa w 
rekach dra P. Daleckiego (ul. Wiicza 26, tel. 278—- 
25) w gadz. 6—7 wiecz. 

Zapisy na wieczornicę przyjmuj: dr. Pośrze- 
bowski (ul. Złota 14, tel. 56—11 w godz. 6—7 w. 
Bilety wstępu ma Zjazd będą do nabycia od 
czwartku w Biurze Towarzystwa waiki ze zwy- 
roduieniem rasy (ul. Jerozolimska i6, dawniej 66) 
od godz. 6—7 wiecz. 

Cena biletu 500 mk. Bilety tylko dla doro- 
słych. Młodzież zakładów wyższych ma wstęp za 
okazaniem matrykuły. 


cą jej, wujem także jei bratem... jestem całą iel 
jakby, rodziną w iednej osobie... a może wreszcie 
-— tak mi się czasem zdaje — i ojczyzna jei — 
dzwonnicą kościoła, w którym ią chrzczono! Ko- 
cha mnie milusieńskiemi uniesieniami miłości, po- 
tulnym i ujawafającym wdziękiem małego dzie- 
cka, pewnego swojej władzy... Gdybyś wiedziała ! 
Rohila mi, kiedyś tu wymówki, że jej nigdy nie 
całuje... Brat cwuje swa siostrę, nieprawdaż?... 
A od Śmierci jej opiekunki nikt, jej, biedusi, nigdy 
nie pocałował !.. Rzuca mi się Amy, czasem na 
szyję, przytula sie do mnie i mówi mi: „Ciebie 
tylko jednego mam na Świecie |... _ Myśl o tem, 
że nieszczęście jakieś może mnie spotkać. przera- 
ża ją niewymownie.. a gdy wracam, do domu, 
wieczorem, to wybiega naprzeciw mnie i jest ura- 
dowana moim widokiem... Ziawia się codziennie 
rano, w czasie mojego śniadania, zjawia się, pa- 
chnąca Świeżościa w białej swej szatce i ze sple- 
cionemi, złotemi włoskami,tak, jak je ułożyła wiilją 
do spania... Spogląda na mnie. szczęśliwa się czu- 
jąc, z tego powodu, że żyję... a ofiarowuje mi, ró- 
wnocześnie, rozkoszny widok młodego swego i 
pełnego ufności istnienia... a nigdy iei nie przycho. 
dzi na myśl. że ta nieprawdopodobna zażyłość. co 
ją pozostawia spokojną, jak małe dziecko. mogła- 
by, bądź co bądź, męcząco na mnie działać... Oto 
droga moja, iak mnie malutka Amy kocha... 
(Ciąg dalszy nastąpi). 


Naczelny i odpowiedzialny redaktor: 
STANISŁAW ROSSOWSKI. 
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zwrot młynka recznego do L. czyn. Ć. I. 3167. Au- 
diencia do ustnej rozprawy zestała wyżnaczona na 17. 


Qa! Eaciyai a 1920 UE. N DR sai 

A a E Ga T E pu arima grudnia 1920 godz. 8 przed południem I tym sq zie 
X a UszoUi UTZEWOWO, biuro Nr. 7. sala rozpraw Ï]. Ponieważ miciscc pobytu 
a — ad = = -— |stronv pozwanej jest ułeznane, ustanawia się Iłryhora 
BESTER RO DK ETETE RAS AIRA? Bodrugu s. Jurka w Berezowie średnim kuratarein, 


ztóry ją będzie zastępował na jej koszt i nichezpie- 
czeństwo dotąd, dopóki ona sama się nie stawi i nie 
ustanowi pelnamocnika. 
Sąd powiatowy Oddział I. 
Jabłonów, dnia 22, listopada 1921. 


Konkursy. 

L. 1155/21. Celem opsađzenia opróżnienych 
osad nota juszy w Kąałuszu, w Nowym Siole 
Żółkwi i Kosowie, wskutek Śmierci ś. p. Jósefa 
Gromnickiego, Ś. p. Michała Hordyńskiezo, Ś. p. 
Antoniego Śchiliera i $, p. Jana Ludkiewicza, 
owemualnie w innej miejscowości w o- 
kregu Apelacji Lwowskiej, wskutek przeniesienia 


78 Tyee e 
Rozmaiie obwieszczenia. 
Prez. 3.555. 18.21. 
Lwowie zamianow 
dnia łot rezp 
SIĘCTSCh W S 


Prezes Sadu apelacyjnego w: 
"na Ih zwwczajdą 4 dniem 5. gri- 
kadencje sądu, przy- 
w otanisławowie prze- 
okręgowego  Felemonu 
i sędziów okręgowych Szankow- 
T ieajczał Jana, Kasparka la- 
jen (m Zdzisława, Kui- 
czychigeo Nlsiiersa, S +: Aleksego, Otaszewskien» 
Stanislawa i Rubcznka Stanisława. 
Prezydium Sąd ohręzoweśc. 

Stanisiawów, dniu 23. października 1921. 10.876 
L I6627/2i. Obwieszczenie w celu nadania hurio. 


10.908 


INS) 


er 


wn ` : s» 5 f ; fa S DACIA . A . LIE 
Mu w Znarażu. Hurtownia tytoniu będzie ob- | „próżnić się mogących, rozpisuje się niniejszem 
dzielone ie publicznej KS a prev- | konkurs Z tem, że kompetenci mają wnieść na- 
n a jes z 1 Magazyr HE aży ty Lo- A R . a . + 
a e ye do ałto P paźdztony | leżycie udokumentowane podanie do właściw.j 
NE. do 30, września 1921 wydano w tejże hurtowni |lzby najdalej do dnia 1. grudnia 1921. 
tów, (zielony m przedsiebiortwom sprzedaży materja- e Izba Notarialna , 10840 1-3 
kak tytoniowych za cenę kupna w kwocie 1,853.325 ini We Lwowie, dnia 23, października 1921. 
Ńwói obliczony wedle ceny dle końsiineniów (tary 2 Prezes. 

GW zbyt do sklepu tytoniowego hurtowni wynosił 


Prez. 31.676/21. Konkurs. W Sadzie okręgowym 
w Samborze epróżniła się posada zarządcy Domu wię- 
ziennego z uposażeniem 1X stopuia służbowego, skła- 
dającem się z płacy zasadniczej 1.050 mp. miesięcznie, 
dodatku za wysługę lat i odpowiadającego stosunkom 
vdzinnym dodatku drożyźnianego. Ubiegaljący się o tę 


ć,rUG.Z54 mk 
trafikancki wW 
z osłatniei 


50 i. od czego składownik osiągnął zyski 
kwocie 219.551 mk. 96 £  Inwalderm 
Uzie pi „wolny przysiuguje pierwszelstwe. A: 
i m mają w swych ofertach czyni: żadnych nada- 
SG oświadczyć, żc zgadzało się na pobory usta- 
4, PE w obwieszczeniu, które oznucza się dla nwa- 


idów na 2% prowizji od ogólnej sprzedaży. Wadium po. adę lub o luką samą w innym sądzie okręgowym 
WINO 50.600 mi. i ma hyć zlożone w papierach [opróżnić się tmogąca, mają wnieść w przepisanej dro- 
(ERD. . bwalidów zwalnia się ad składania wadini. | Ze służbowej, należycie udokurhentowane podanie do 
AD mają bré wniesione do dnia 22, listopada 1921 | Prezesa Sadu apelacyjnego we Lwowie najdalej do 
D. 30dz. 19 przedpołudniem mu przepisanym druku do | 15: listopada 1921. O nadanie tej posady mogą się u- | 
Nrekcjj ckręgu skarbowego w Tarnopolu. biegać także funkcjonarjusze państwowi przeniesieni 
Dyrekcia okręgu skarbowego. w stan A, m 3 
Tarnopol, dnia 2!. pażdzierzika 1921. 10.541 wów, dnia 26. października 1921. 10.897 
w . Cz. C. 664/21. Przeciw Marii z Hurcew Tymczak Prez. 31.675/21. Konkurs. W Sądzie apelacyjaym" 


we Lwowie opróżniła się posada praktykanta rachun- 
kowego z uposażeniem XI stopnia służbowego, skła- 
dającem się z płacy zasadniczej 600 mp. miesięcznie 
i odpowiadającego stosunkom rodzinnym dodatku dro- 
żyźniuncyo. Warunkiem do uzyskania tej posady jest 
ukończenie szkoły średniej j złożenie egzaminu doj- 


z Liskowatem, której miejsce pobytu jest nieznane, 
Whiesionyin został do Sądu powiatowego w Dobr unilu 
tx Fedia Tymczaka syna Andyia, rolnika w Lisko- 
sni pozew o zapłatę 55 dolarów amerykańskich. 
dz: Dodstawie tego pozwu Wyznaczono rozprawę na 

Tg, listopada i1921 o godzinie 10 przed poludnie, 


nA rozpraw Nr. 7. Celem strzeżenia praw Mari « |rzałości. Ubieguiący się o tę posadę mają wnieść w 

UTCEW  "Femczak ustanawia sis p. dra fMawliczka, |przepisanej drodze służbewej należycie udokumento- 
adwokata w Dobromilu kuratori Tenze kurator zea- |wanc podanie do Prezesa Sądu apelacyjnego wë 
Pk: bedzie wyżej wzmienicna w rzeczbyci spia- |Lwowie naidaiej do 15. listopada 1921. 


lu jej koszt i nitbezpieczeństwo, dopóki ona w 
Rizie Się nie zgłosi lub pełnomocnika nie zattianuje. 
Sąd powiatowy, Oddział II. 
Dobromil, dnia 18. października 1921. 10.091 
C. V. 303/21. Edyłct. Przeciw Wincentemu Pisko- 
Tzowi, ostatnieimi czasy w Łubnie oportcem zamieszka - 
łemu, którego miejsce pobytu jest nieznane, wniesio- 
nym został do sądu powiatowego w Jaśle przez Zy- 
gmunta Dubisa zwanego Dyzmanem z Lubna opacego 
Pozew o Zniesienie współwłasności realności lwh. 17 
193 ks. ge. gm. kut. Lubno opace. Na podstawie pozwu 
Wyznaczoną została w tym sadzie rozprawa na čzień 
16. listopada 1921 godzina 11 przed południem, biuro 
Nr. 26. Celem strzeżeniu praw Wincentego Piskorza 
ustanawia sie Pana Dra Lipińskiego. adwokat w Ja- 
Sic kuratorem. Tenże kurator zasiępywać będzie swe- 
AO kuranda w rzeczonej sprawie na iego KOSZE i nie 
bezpieczeństwo. dopóxi on w sądzie się nie zgłosi inb 
pełnomocnika nre zamiatie. 
Sąd nowratzwy, Oddział V. w 
Jasło, dnia 22. października 1921. * 10.902 
Prez. 3.548. 18, P./21. Pan Prezes Sadu apclacyi- 
nego zamianował po myśli $ 301 p. k. dia U. ZWY- 
czajnej kadencii Sadu przysięgłych dnia 1. grudnia 
21 o vodzinie 9 rano Się rozpoczynającej: Prezesa 
Sądu okręgowego Antoniego Wileckicgo przewodniczą- 
£YM, a zastępcami jego wicepreztsa Sądu okręgowego 
Józefa Mierzeńskiego, sędziów Sadu okrępowego 
Ryszarda Hesscgo. „Stanisława Olszewskiego, Włodzi- 
mierzą fityńskiego. Romana Dmochowskiego, Kazi- 
mierzą Brzezińskiero, Jacka Baia, Józefa Paara, Ed- 
Wafda Lorenza i Stanisława Sahanka. 
Przemyśl, dnia 25. pażdziernika 1921. 10.898 
; Fdykt. Przeciw nieznanym z 


Lwów, dala 20. października 1921. „10.876 
spadki, 

A. lL 128/13/5. Fdykt. Sąd pow. w Jaśle podaje do 
wiadomości, iż dnia 9. lutego 1913 zmarł Emiljan Peli- 
schek w Jaśle nie pozostawiwszy rozporządzenia 0- 
statniej woli. Ponieważ Sąd ten uie ma wiadomości, 
czy i które osoby maią prawo do spadku jego, przeto 
wzywa wszystkich którzyby zamierzali z jakiegubądź 
tytułu prawnego rościć sobie prawo do spadku. by 
w przeciągu jednego roku od dnia niżej wyrażonego 
licząc, zgłosili się 2. prawami swojemi do tego Sądu 
i wykazuiąc swe prawa dziedziczenia wnieśli oświad- 
czenie się dziedzicem, w przeciwnym bowiem razie 
spadek, dla którego tyinczasem Dr. Włodzimierz Ga- 
bryszewski, adwokat w Jaśle ustanowiony został za 
kuratora Spuścizny, przeprowadzony byłby z tymi i 
tym przyznany, którzy oświadczą się dziedzicem i ty- 
tul swego prawa dziedziczenia wykażą, za część spad- 
ku nieprzyjęta lub jeżeliby się nikt nie oświadczył 
dzedzicem, cały *spadkk zostałby przez Państwo jako 
bezdziedziczny zabranym. Zarazem wzywa Sąd wszy- 
stkich, którzy jako wierzyciele mają pretensje do 
spadku, aby celem wykazania i udowodnienia rosz- 
czeń swoich stawili się w tym Sądzie w ciągu jednego 
roku w godzinach urzędowych lub do tego czasu pro- 
bę swoją na piśmie wnieśli, w przeciwnym bowiem 
J 
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razic nie przysłużałoby im żadne prawo do spadku, 
gdyby tenże przez zapłacenie zgłoszonych wierzvtel- 
nosci wyczerpany został, prócz o tyle, o ile im służy 
prawo zastawu. 

Sąd powiatowy Oddział I. 


Jasło, dnia 6. października 1921. 19.887 


= (6, śkfa ŻA. 6 »rzeci 

mon wzrobytu. Krystynie 7 SIADA Jazz. dudzież cdykta W sprawie uznania 7q zmarłego 
a JOZIN o ar odkokiE ch 2%. o- T. 169/21 Mielnik syn Mikolaja i Apo- 
| SEE > ponviu a e BŁ Ą ko lonji, DW Ro zew A wali. 
hel. Bäcker. Filinowi Bäcker, Józefowi esa A kiej przed 16 laty wyemigrował za za:obkiem do Awe- 
stał o icker. rolnikom Kónigsau, asi W Ja ryki gdzie jako rob :tnik w J-rsy Citty dni 7. paździe, - 
hanna gote powiatowego Ww, Medenicac o ae ika 1918, t. zabity został przez ko.ej. Sąd okręgowy 
własnęgu: Z” rolnika w Kónigsau DE o mzeżiej Sanoku wzywa każdego, kioby o życiu Łukasza Miti 
ną „wy Na podstawie pozwu EO ei mó otadan nik: miał jekąkolwiex wiadomosc, aby d.ł o tem zna 
biuro w. 13. grudnia 1921 godzina 9 przeć sii m Sądowi w przeciągu trzech miesięcy od dria ogłosze 
awia w. © Celem strzeżenia praw pozwamyćo. wo |uia tero wezwania t.j, najpóźniej do dnia 1. lu ego 
"nicąch a Pana Pra Goldhamera adwokata ki: i w kim WIZA || żeli w tyn czasie Sąd nie otrzyma żadiiej wia- 
Bozw.,. l ratorem. Tenże kurator zastępywać DEdZIC | domuści o życiu Łukasza Mielnika, uznał na ponowny 


f ezpię ych w rzeczenci sprawic na ich koszt w 

lub ni. glistwo. donóki oni w Sadzie się nie Zgloszą 
zamianuią pełaomocnika. 

Sąd powiatowe, Oddział M. 

Medenice, dnia 26. września 1921. 10.003 

316/20. Edykt. Strona powodowa Dora Hei- 

'Wniosta owa po Fibischu. «asp. w Berezowie pi 

Z mieis Skargę przeciw stronic pozwanej re tn 
Sca pobytu Iwan Bodrug syn Jurka i Tow. o 


wniosek Franciszki Mielnik, Że dowód śmierci ustalo- 
"YMM ZOStAŁ, 

, Sąd okręgewy Oddz. iV. 

Sanok, dniu 7. pażaziernika 1921, 10.891 


T. 234/21. 1. Maria Fedorków, żona rolnika z Bycz- 
kowiec, urodzona 26. sierpnia 1886, została w roku 
1915 ujęta przez wojska rosyiskie i wywieziona do 
Rosii, od tego czasu ślad za nią zaginął. Gdy zatem 
można przyjąć, że zaistnieją warunki ustawowego do- 


mann, wy, 


mniemasia śmierc w myśli ustawy z 31. marca 1918 
Nr. 128 dzpp. zarządza się na whiosuk Teodora Fe- 
dorków postępowahie celem uznania wyHznione: 080- 
by za zmarłą. a zarazem ogłasza sic weżwanie. ażeby 


udzielono sądowi. albo v. Dr. Kobnowi adw. w Lzort- 
kowie, ktorego ustanawia się kmatorem wiadomości 
o zaginione Marje Fedornów wzywa Sir. aby sia- 


wiła się przed podpisanym Sadem lub w inny sposób 
dała znać o sobie, Po dniu I, kwietnia 1922 sąd na 
ponowny wniosek orzeknięe ostatecznie © WRAN za 
zmarłego. 
Sąd okregowy, Oddział IV. 
Czorików, dniu 2. peździermika 1921. 10,405 


T. 169/216 Siefun Sef òw syn Pawia, urodzony 
w lołowczyńca.h «ma 26 grudnia 1877, rolnik p zed 
około 18 latu wyemigrował do Ameryki i od roku 19la 
ne mao nim ani reż od kiego nadnych wiadomości, 
Gdy zatum przyjąć naliży, że zaistnieją werunki usta- 
wowego domniemania śmierci w myśl $ 241. 1 ust. 
cyw zarządza się na wiosek ]zkiwa Seńvów pusię- 
powanie celem uzianiu wymiemonej osoby sa zmiarłą, 
a zarazem cghsz: się wezwsnie aby udzielona wiado- 
nesci o za iui ny Sądowi aibo p. dr. Leanowi Blei- 
sherowi adw. w Czortkowie którego u:lanawia se ki- 
ratore; Stefana Seńkuw wzywa Się, ażobv utawił się, 
przed pedpisasym sądem lub w innv svosóh dał znać 
o sobie. Po dnia 15 kwietnia 1922 Sad na ponowBy 
wniosek orzeknie ostateczuie o "znaniu za zmarłego, 
Sąd okręgowy Uudzia: IV. 
Czortków, dnia 2 naźuziernika 1521. 10741 
i T, gbl 3. Stefu Pereweniec, syn Michata i Ma” 
rj, wodzony w Hariu, 15, iætopada 15/3 © jako żoł- 
nierz w CZeśs:e upadvu tw: rdzy Prremyśl popad! w uie- 
wolę rosyjską, gdzie w czerwcu 19140, zachorował i od- 
dauy do s pitala nie dał dotąd wiadomości o sobie. 
Udy wotec tego |. st pruwdopodobne 2% osoba w; mic- 
dis na poniosta śmierć zarządza się ne wniosek Marii 
Perewenitcowej posty, cwanie, velem udowodnienia jej 
Sinierci i 1oźwiąz nia wężla mąłż ństicgo a zarazem 
ogłasza się wezwanie, ‘by do pol roku od ogłoszenia 
w „UazeceLwuwskiej* Sądowi albo p. Di. Wusylyszy= 
aowi, adw. w Przemyślu, stórezo n tinawia się kara- 
loiewi i obroncg vęzie mą żeńskiego udziełono wiado- 
mości o zaginionym, Po upływi: tego terminu na pono- 
wią prośuę Sąd o:żekuie ostatecznie 0 wuiusku. 
Sąd ckręgowy, Oddzial V. 
Przemyśl. /. października 1921. 10.855 
T. 75/21. 6. Hryhery Czepak, syn Iwana i Kata- 
szyny urodzony w Ja.owie siarym 7. czerwca 1894. r. 
jako żołnierz mia! poledz na froncie ;umuw skim w gru- 
dniu 1916. r. Gdy można przyjąć, że zaistałeją warurki 
ustawoweg : stwieruztenia śmierci, zarządza s's na wnio- 
sek Julji Mazur z Rajturowic póstępowenie, cciem uzi- 
uia wymienionej osoby za zmarią — zaracem ugiasza 
się czzby udzielono, wiauotośri o zaginionym Sądowi 
aibo p. Lr. Dubrzańskiemu w Przemsśiu, ktorego usta= 
nawa SIĘ kuraturem, Hryheregy Czepana wsĄWwWą sig 
g ile żyje, auy stawił się przed iuiejszy ni Sądem: [ub 
% inny sposób dał żłać o sobie. Po bczskutecznymi 
upływie 6-niiesięcznego czasokresu od ogłoszenia w „Ca- 
zecie Łwowskicej* na poisuwną prosię, Sąd orzckiie 
ostatecznie o wi:iosku. 
Sąd okręgowy, Oddział V. 
Przemysl, dnia 20. czerwca 1921 10.853 
T. 55/19 4, Edykt. Wasyl Kłaczek, u.odzonty i0. 
stycznia (1685, r. w Saraficzukach, tamże zaniieszkaty 
g. kat, gosuod.rz, ożemony 12. iutego 1999. r. z Marją 
Kowal zukówuą. został według zeznan zapis ysiężońego 
świadka Pawła Kłuba służąc przy 41. p. ;iech. wójska 
ausir. na froncie wojennym włoskim 22. czerwca 1917, 
w Okoópie traliony granatewi wi skm w kark i ssońtczył 
zuraz ż cie na rekach owego Pawła Kł by. Na wnio- 
sek Marii Kłuczkowej wiraża się postępowanie ce- 
lem u:taienia dowodu faktycznie dnia dł, czerwca 1917 
nastąpionej śmierci Wasyla Kłączka. Ktoby miał wiado- 
mość o nim winien donieść o tem Sądow: du dnia 29. 
inieso 1921, on Sam zaś Cwenfuainic winien do tego 
dnia ulbe stunąć w Sądzi, albu w imty sposób © se- 
bie donieść Sądowi. Po upływie owego dnia rozsirzy= 
gnie Sąd stanowczo w tej sprawie. 
Sąd KIA Oddz. IV. i 
Brżeżany. dniz b. listopada 1918 10.851 
T. 113/214. Jan Kków Siefun: urodzony 21/6 1886 
w Podhajczykach powiat Kołomyja odszetł w sierpniu 
1914 z 36 p. vbr. krajowej ua woinę i od tego czasu 
aie daje o sobie zni ku życia. Gdy zatem: móżnu pizyłąć, 
Że zaisinieją warunki ustawowego domniemania śmierci 
w myśl us'awy Z 31/3 1918 Dz. p. p. Nr. 128 wdraża 
się na wniosek Żony zaginionego Rozałi lisów poste- 
sowanie celem uznania wymienionej usoby za zmarłą 
i ogłasza się wezwanie ażeby udzielono wiadomości 
o zaginionym Sądowi albo kuratorowi „. ad Drewi 
Sobelsohnewi w Gwożdźcu. Jana ków Stefana wzywa 
się O ile żyje, aby stawił się przed podpisauym Sądem 
lub w finty sposób uał znać o sołie. Po duiw 1/8 1991 
„zednakowoż nie wcześniej jak w 6 miesięcy cd dnia 
ogłoszenia tego edyktu w gszecie urzędowej. Sąd na 
ponowny wniosek órzexnie o uzuaniu 4a zmarłego. 
Sąd okr: gowy Oddział IV. ; 
Kołomyja, dnia 31. marca 1921 106831 
T. V. 11/21/5. Edykt. Wdrożenie postępowania 
cślem uznania ża zmarłego. Jan Podgórny urodzony 19. 
kwietnia 1878 w Iwanówce powiat Skałat powoiany 
w czasi: ogólnej mobilizacji sł zbrojnych byłej Mo- 
uarchji Austrjacko-Węgierskie opuści' w sierpuiu 1014 
swoje miejsce zamieszkania ! nie d. ;,e o sobic radnego 
ztiaku życia. Zeznaniem świadków | towarzyszy bromi 
Michaia Szwec, Hryńxa Zająca, Michała Budmka i Bx- 
zylego Szultka 'twierdzone, że Jan Podzórny był noze- 
stnikiem wojny światowej, siużył przy trenie, zachoro- 
wał w jesieni 1914 przed Świętem gr. kat. „Ceesnohe 
Kresta“ na cholerę a oddany do szpitała w Teeamti an 
Węgrzech zmarł tamże. Św «dkowie nie widzieli bez- 
pośrednio jego zgonu. Gdy zatem przyjąć sqłety, że, 
zachodzą wymogi ustawowego dostrematia d el, 
przeto wdraża się na prośbę Łowy ego iny i- 
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ZIAŁOWEGO „TARECW WSCHODNICH", 


W wykonaniu uchwały Walnego Zgromadzenia udziałowców „Targów Wschodnich“ we Lwowie, Sp. z ogr. odp., z nia 5 go 
lipca 1921 r. i uchwały Rady Nadzorczej z dnia I7-go paźdz ernisa 1S2! r. przyjmuje się dalszą 
na udziały „Targów Wschodnich“ 59. z ogr. odp. we Lwowie, — a to dla udziatowców, którzy się zgło- 


SUBSKRYPCLIĘ 


szą do dnia I-go grudnia 1921 r. po 10,800 Mp. za jeden udział. Nierozebrane w ten sposób udziaiy przyznawać się bedzie no- 


wym udziałowcom po 12 %00 Mkp. za udział. SUBSRRYPCZĘ przyjmują aż do odwołania Biura „Targów Wschodnich” 


oraz wszystkie Banki Lwowskie. — — W powyższych instytucjach mo:ua przejrzeć statut „Targów Wschodnich“ i podpisać pełno- 
mocnictwo. — Legalizację dodatkowych zgłoszeń i wpis do rejestru przeprowadzi kancelarja notarjusza Franciszka Sobola, Łwów, 


ZARZAD TARGÓW WSCHODNICH. 


uł, Jagieliońska 12. 


nei postępowanie celem uznania za zmiułego a zwią- 
zku miłżesskiego za rozwiązanym. Wydaje się przeto 
ogólne wezwane aby udziciono Sądowi lub kuratorow: 
p. Drowi Bobowsk.emu adwokatowi w Ta:nopolu, któ- 
rego rówuocześnie ustanawia się obrońcą węzła mał- 
żeńskiego wiadomość o zagźnionym. Jana Podgórnego 
o ieby źył wzywa się aby przed wymienicnym Sądem 
stawił się, lub w inny sposób uwiadomił o życu, Sąd 
tutejszy ne pouwowną prośbę po dniu 1. stycznia 1922 
rozstrzygeie o wniosku. 
Sąd okręgowy Oddział V. 
Tarnopol, dnia 25. mają 1921. 10725 
T. 207/21. Wdrożenie postępowania celem uznani” 
ża zmarłego. Anioś Sawicki syn Franka urodzony 30 
1879 zamieszusły w Dronomiuczanach powołany osóiną 
mobilizacią do woiska ausir. odszedł na front i od tego 
czasu nig wii O nim żadnej wiadomości. Gdy zachodzi 
ustawowe domniemżinie śmierci tegoż wdraża się na 
prośbą Marji Sawickiej postepowanie celein uznania za 
zmarłego zaginionego. Wiadomości o zag nionyim należy 
udzielić Sądowi 'ub kuratorowi i obrońcy węzła malż. 
Drowi Janowi W:erzbowskiemu w Stanisławowie. Au 
tosia Sawickiego wzywa się by przed podpisanym 54- 
dem jawił się lub w inny sposób dał znać o swem ży- 
ciu. Sad na ponowną prośbę po dniu 31. maja 1922 
wyda ostateczne orzeczenie, 
Sąd okręgawy Oddz, IV. 
Stanisławów, duzia 16. czerwca 1921. 10851 
T. 124/21. Wdrożenie postępowania celem uznania 
2a zmarłego. Michał Danyluk syn Wasyla urodzony 16/8 
1884 zamieszkały w Sokolowie Sp. Polok złoty powo- 
łany ogólną mobilzacą do wwvjska ausir. odszedł na 
front i od teso czasu nie ma o ‘imn żadnej wiadomo- 
sci. Gdy zachudzi u.tawowe doiuniermanie Śmierci te- 
goż wdraża się na p ośbę Mekryny Danyluk w Soko- 
łowie postępowanie celem uznania za zma.lego zagi- 
nionego. Wiadomości o zaginionym należy udzielić Są- 
dowi lub kuratorowi i obroń y węzła małż. Iwanowi 
Danylukowi w Sokołowie., Michała Danyłuka wzywa się 
by przed podpisanym Sądem jawił się lub w imy spo- 
sób dał znać o swem życiu. Sąd tut. na ponowną prc- 
śbę po dniu 31. maja 1922wyda ostateczne oizeczenie. 
Sąd okręgowy Oddział IV. 
Stanisławów, dnia 10 czerwca 1921. 10857 
T. 34/21. Wdrożenie postępowania celem uznania 
za zmarłego. Dmytro Huatów syn Maksyma urodzony 
26/10 1685 zamieszkały w Slobódce górnej Sp. Mona- 
sterzyska powołany ogólną mobilizacją do wojska austr. 
odszedł na front i od tego czasu nie ma o nim żadnej 
wiadomości. Gdy zachodzi ustawowe domrieuanie 
śmierci ttgoż wdraża się na prośbę Marji Hnatów po- 
stępowanie celem uznania za zmarłego zaginionego. 
Wiadomości o zaginionym neleży udzielić Sądowi lub 
kuratorowi i obr. węzła małż. lgnacemu Wasylów 
w Słobódce górnej. Dmvtra Hnatów wzywa się by przed 
podpisanym Sądem jawił się lub w inny sposób dał 
znać o swem życiu. Sąd tut. na voaowną' prośbę po 
dniu 31. maja 1922 wyda ostatecznie orzeczenie. 
Sąd okręgowy Oddział IV. 
Stanisławew, dnia 15. czerwca 1921. 10864 
T. 287/21/8. Edykł. Maciej Lechowski syn Woj- 
elecha urodzony 19 lutego 1882 w Żulicich zamiesz- 
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OKARNIE, Gryzarki, Wiertarki 
Strugarki, Szlifierki do obróbki 
metali, Maszyny do obróbki d zewa, Na- 
rzędzia, Staj, Kompozycję, Miadzianą, 
mosiężną i białą angieiską blachę, Cynę 
oraz wszelkie inne towary żelazne po- 

leca w witlkłm wyborze ze skł. du 


A. M. KIERSKI, Ska z ogr. oip. 


Lwów, ul. Kopernika 1. 4. 
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gminne, dla magistratów, rad po- 
wiatowych i starostw, szkolne, 


parafialne, notarjsine adwokackie 
i metrykalne izraelickie — poleca 
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Lwów, ul. Kalecza 5. 
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z ogłoszeniem mobilizacji” do 35 pułku ausirjuckiej 0= | CZun 


brony krajowej do Złoczowa. 
ślad po nim zagisął. 


Od tej chwili 


poległ, Gdy zatem przyjąć można, że isinieją 


wszciki|waruuki ustawowego comuiem:nia śmierci wdraża się 
Gdy zatem przyjąć należy że|na wniosck Anny Kreczun postępowanie celm uzna- 


nivobecny zmer? wdraża się na prośbę żony Marji Le-|nia go za zmarłego i ogłasza się wezwanie :żeby u- 


celem uznania Macieja Le 


wydaje się 


chowskiej posiępowanie 
chowskiego za zmarlego. 


Drewi Rothenbergowi w Złoczowie wiadomości o za 


ginionym. Gdyby Maciej Lechowski żył ma on zawia-jo sobie. 


przeto opóiwe|torowi p. adw. Dr. | l 
wezwani, aby udzieiono Sądowi lub kuratorowi adw |Kreczuna Iwana wzywa się o ile żyje, 


dzielono wiadomości o zaginionym Sądowi aibo kuri- 
iKarpowi w Zabiotowie. D.mytra 
aby stawił sie 
przed podpisanym Sądem «ub w mny sposób dał znać 
Po duiu 1 września 1921 jednakowoż nis 


domić o swem życiu. Na ponowną prośbę po 6 mie-|wczesniej jak w 6 miesięzy od dnia cgłoszenia tego 
siąca.h od dnia ogłoszenia edykiu w »Gazecie Lwow-|edyktu w gazecie urzędowej Sąd na ponowny wniosek 
skieja Sąd ostatecznie rozstrzygnie powyższą prośbę. |orseknie o uznaniu za zmariego. 


Sąd o 1ęgowy Oddział IV. 
Złoczów, dnia 5 października 1921. 10875 
T. 264/21. Zarządzenie postępowania celem udo- 
wodnienia śmierci. Ja yp Góral Hrycia urodzony w 
Trościańcu oboz Za ucza nad Pruiem powiat Koło- 
imyja 29 grudnia 1854, ożeniowy 24 listopada 1910 z 
Dscią z Pawiuków odszedł w sierpniu 1914 z 36 put 
kiem obronu krajowej na wojuęi wedie zeznań świad- 
kow Wasyla Feuynuka tenże Josyp Góral pod Tarna- 
wem dnia 24 grudnia 1914 wyszeułszy z okopów zmie - 
czył się z karabinem do nacierających Moskali, w tej 
samej chwili ugodzony nieprzyjacielską kulą karabino 
wą w Okolicę prawego ucha, padł nicżywy. Gdy praw: 
dopodobnem je.t, że wymieniona osoba zmarła, wara- 
ża się na wniosek D: ci Góral "posiępowanie celem u- 
stałenia dowo.u Śmierci i ogłasza się wezwanie ażcby 
usziełono wisdowości v zaginionym Sądowi albo ku- 
ratorewi p. auw. Dr. Kraśnieckiemu w Kołomyi. Po dniu 
l grudnia 1921 jednakowoż nie wcześniej jak w 3 mie- 
siące od dnia ogłos:enia tego edykiu w gzzecie urzę 
dowej Sąd ną ponowny wniosek i po podjęciu dowo- 
dów orzeknie o uowodzie śmierci. 
Sad okięgowy Oddział IV. 

Kolomyja, dnia 24 sierpnia 1321. 10820 
T. 5i2/20/t. Zarządzenie postępowania celem u- 
znania za zmarł:go. Dmytro Kreczun iwana ur. 7 listo- 
„ada 1888 w Ruznewie powiat Suiatyn ożeniony 28 
maja 1921 z Anną Kreczua córki Grzegorza odszedł w 
sierpniu 1914 z marszówiką 4 pp. na iront włoski, żo- 
nie pisał ostatni raz 7 czerwca 1916 z Altstedtu na 
ląsiu, poczem wszelki słuch O nim zaginął Swiądek 
semenu Boruk zez al, że z Dmytrem Kieczuńtm Służy: 
razem od roku 1517 przy 22 p. pospoltego ruszenia, 
do które:o to pułku zagio,ony został przydzielony w 
lecie z ć4 pp. W sicrpuiu 1917 odjycch } świadek Bo- 
ruk na 14-dniowy urlop vo dumu, a wióciwszy z ulo- 
uu do swsgo pułku, opowiadał ma niejaki Wasyl Ka- 
ziak z Bukowiny, ¿o w czasie ofensywy Dmytro Kre- 
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Sąd okręgowy, O dział IV. 
Kołomyja, dnia b lutego 1921. 


Kuratele. 


L. cz. P. XVII. 54/21 5. Edykt, Ołenę z Terako. 
wiczów Rewiuk, reiniczkę z Prysca, pezbawieno czę- 
Ściowo własnowoiności z powodu marnotrawstwa., Ku 
r torem dla niej usiauowiono Eljasza Kaniusa, gospo: 
darzą z Prysca, 

Sąd powiatowy, Oddz. XVII. 

Stanisławów, dnia 27, czerwca 1921. WAŻ, 


T. MM. 7/21. Ogłoszenie pozbawienia własnowoł- 
ności. Uchwałą Sądu powiatowego w Borszezowie Od. 
Mi, z 4. kwietnia 1921. L. LI. 105/21. pozbawiono Czę- 
ściowo, własnowolnoś.i Marję Kruk i Magdalenę Kruk, 
prywatne w Borszczowie z powodu nurernotrawstwa. 
Doradtą ustanowiono Michała Dowhania z Borszczcwa. 

Sąd pewiatowy, Oćdz. I, 

Borszczów, dnia 4 kwietnia 1921. 10.728 

P. XIV. 23/21. 7. Michał Szemraj, syn W syla 
z Czerniejowa zostaje całkowicie pozbawiony własno- 
wolności z powodu choroby umysłowej. Kuratorem dluń 
ustauawia się jego żonę Marję z Sukołowzskich Szem- 
raj w Czerniejowie. 

Sąd powiatowy, Oddz. X:V. 

Stanisł«wów, 11. marca 1921. 10.730 

P. VI. 171/21. 20. Ogioszenie pozbawienia własno- 
wolności. Uchwaią to z unia 20. maja 1921 i. Vi. 3/21. 
uznany został p. Józef Puszczyński, zamieszkały w Tar- 
nopoiu, Ul. Matejki, częściowo niewłashówóliym z pū- 
wodu siępienia umysłowego. Doradcą dla niego ustz= 
uowiony brat p. Edmund Puszczyński, profesor Szwoły 
reslnej w Tarnopolu. 

Sąd pomiatowy, Oddział VI 

Tarnopo:, duia 7. lipca 1921, 
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liczbie zakupili, ostrze 


| Eki, Gryzerki, Wiertarki, Mo- 
Pompy 
Wottingtona, poleca: y,Pl- 
LETE Lwów, Batorego 4. 


idamienie młyńskie, Walce 
Kası ry, Gazę, Turbiny, 
Transmisje, Lokomobile, Mo- 
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EEr umożłiwienia likwidacji wzywamy 
wszystkich wierzycieli do zgłoszenia 
swych wierzytelności co do naszego Twa 
naipóźniej do 3l. grudnia 1921 g:udnia 1921 r. 
Dyrekcja Towarzystwa wzajemnego kredytu 


stow. zarej. z o ogran. poręką 
w PRZEWOÓRSKU, w likwidacji. 
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poszukuje sospedarstwa ‘ub innej 


WIELKOPOLSCE 


niechaj się zwróci z pełnem zaufaniem do poniżej podanej firmy, która ma 
nolecenie sprzedaży 628 majątków wszelkiej wielkości i ceny z rąk 
miemieckich. Majątki są wzorowe, z pełnem żniwem, żywym 
i martwym inwentarzem i znajdują wielki pokup 
przez braci z Małopolski. Firma regu- 


i przeprowadza 
enia wła- 


kupującym. 
Odwołując się na opinię tych 
z Małopolski, którzy już tu w wielkiej 


ga się przed wątpliwymi 


ajentami, którzy powołując się na moją znajomość, starają 


się kupujących już z dworca uprowadzić. Zaznaczam, że biura moje 
znajdują się naprzeciw dworca i edznaczają się żółtem oszkłeniem w oknach. 
Odneśni refleklas:c: zechcą przeu przyjazdem 
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Z Drukarni Polskiej, pod zarządem Józeia iaczyńskiego, Lwów, Chorążczyzna 31. 


